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Komunikat o rozmowach przywódców partii, szefów rządów
jv obrony krajów socjalistycznych

Kraków, sobota 22, niedziela 23 października 1966 r.

i ministr
Na zaproszenie Komitetu

Centralnego KPZR i Rady Mi
nistrów ZSRR w dniach 17—22
października 1966 r. w Związ
ku Radzieckim przebywali:

Pierwszy sekretarz KC BPK,
przewodniczący Rady Minis
trów LRB Todor Źiwkow,
członek KC BPK, minister

obrony narodowej LRB gen.
Dobri Dżurow;

Minister komunikacji CSRS —

A. INGRA wraz z grupą spe-
cjalisów uczestniczył w krakow
skiej konferencji PKP, poświę
conej sprawom taryfowym. Goś
cie zwiedzili również zabytki na
szego miasta oraz kopalnię soli
w Wieliczce. Na zdjęciu: min-
Indra w towarzystwie ministra

komunikacji PRL P. LEWIŃSKIE
GO na dziedzińcu wawelskim.

Fot. J. Lewicki

□□□□□□□□□□□□□□□□□a

Rebelia w Laosie
stłumiona

PARYŻ
Agencja France presse donosi

o nieudanym zamachu stanu w

Laosie. Rozgłośnia Vientiane poin
formowała, że rząd sprawuje peł
ną kontrolę nad sytuacją.

Bombardowanie obiektów woj
skowych na przedmieściach Vien-
tiane, okalało się aktem zemsty
zbuntowanego generała Thao Ma,
wobec dowództwa naczelnego,
które z dniem 25 bm. postano^*

wiło pozbawić go stanowiska do
wódcy lotnictwa.

Pierwszy sekretarz KC
KPCz, prezydent CSRS Anto
nin Novotny, członek Prezy
dium *'■
CSRS
nek
obrony narodowej CSRS gen.
Bohumir Lomsky;

Członek Biura Politycznego
KC KP Kuby,
publiki Kuby
ticos Torrad o,
ra Politycznego

(Dokończenie na str. 2)

KC KPCz. premier
Jozef Lenart, czło-

KC KPCz, minister

prezydent Ke-
Osvaldo Dor-
członek Biu-

i drugi sekre-
obozu maso-

przodują
Przed t laty — na wniosek ZMS

— powołane zostały młodzieżowe
ochotnicze hufce pracy, inauguru
jąc swą działalność budową drogi
w Bieszczadach. Obecnie Komen
da Główna OHP istniejąca przy
Zarządach Głównych ZMS i ZMW,
a współdziałająca z ZHP i ZSP
oraz jej terenowe placówki — w

centrum uwagi stawiają sprawy
młodzieży, która nie uczy się i nie

pracuje. Dla usprawnienia dzia
łalności w zakresie zajęcia się tą
młodzieżą utworzono ostatnio przy
Komendzie Gł. OHP — krajową
komisję społeczną.

Wczoraj członkowie tej komi
sji wraz z niektórymi komendan
tami hufców pracy z rozmaitych
zakładów całego kraju przybyli na

tereń Krakowa i- woj.- krakowskie
go, gdzie istnieje już 21 młodocia
nych ochotniczych hufców, obej
mujących 450 młodych ludzi, którzy
do niedawna byli poza obrębem
szkoły i zakładów pracy. Człon-
kowie komisji zapoznali się z or
ganizacją, a także warunkami w

jakich pracują ochotnicze hufce

pracy
Dziś w siedzibie KW PZPR

w Krakowie odbyła się kon
ferencja robocza, podczas któ
rej podsumowano spostrzeże
nia dokonane podczas wczo
rajszego rekonesansu. Pozyty-

— O—■■
26 bm. —*

plenum KW PZPR
26 bm. o godz. 16 w gmachu

KW PZPR przy ul. Solskiego
43 odbędzie się plenum Komi
tetu Wojewódzkiego PZPR w

Krakowie. Temat obrad:„Głó
wne kierunki rozwoju, tury
styki w regionie krakowskim”.

wnie oceniono działalność Wo-
jewódzkiej Komisji OHP w

Krakowie. Młodocianym ocho
tniczym hufcom pracy stwo
rzono w zakładach przemysło
wych regionu krakowskiego
na ogół dobre warunki zdo
bywania zawodu a także wy
poczynku. Z prawdziwą tros
ką zajęto się ogólnym wycho
waniem młodzieży.

Podczas konferencji rozpatry
wano również problemy związa
ne z dalszym rozwojem i dalszą
działalnością OHP. (bp)

Władysław Gomułka
i Józef Cyrankiewicz

powrócili
do Warszawy

Minister mary
narki handlowej
Włoch — LO-
RENZO NATALI.

przebywał wczo
raj w Krakowfe.

Gościowi towa
rzyszył minister

żeglugi PRL —

Janusz BURA-
KIEWICZ. Min.
L. Natali zwie
dził tereny by

łego hitlerowskiego
w ej zagłady w Oświęcimiu i Brze
zince, gdzie złożył kwiaty pod
ścianą masowych straceń na dzie
dzińcu bloku nr 11. W Krakowie
min. Natali zapoznał się m. in.
ze zbiorami pamiątek polskiej
kultury narodowej na Wawelu.
Na zdjęciu: mią. L. Natali w to
warzystwie min. żeglugi — J. Bu
rakiewicza. Fot J. Lewicki

I B I ■1■■
WILSON: Do opisania tej tragedii trudno znale

W piątek, w godzinach po
południowych, powrócili z

Moskwy do Warszawy: I se
kretarz KC PZPR Władysław
Gomułka, i członkowie Biura
Politycznego: prezes Rady Mi
nistrów Józef Cyrankiewicz i
minister obrony narodowej,
Marszałek Polski Marian Spy
chalski, którzy na zaproszenie
KC KPZR i rządu radzieckie
go przebywali w Związku Ra
dzieckim*

Rozmowy
wicemin. J. Winiewicza

Prez. Johnson w o

♦♦♦♦o

Spotkanie
Tito —- Naser

PREZYDENT JUGOSŁAWII,
Tito, prezydent ZRA, Naser i

premier Indii, p. Ińdira Gan
dhi rozpoczęli 21 bm. w Delhi

Wymianę poglądów na temat

sytuacji międzynarodowej oraz

roli, jaką mogą odgrywać kra
je nie związane z żadnym blo
kiem.

z przedstawicielami

rządu USA

Przewodniczący delegacji
polskiej na XXI sesję Zgro
madzenia Ogólnego NZ, wice
minister spraw zagranicznych,
Józef Winiewicz, przybył 21
bm. z N. Jorku do Waszyngto
nu, aby przeprowadzić rozmo
wy z przedstawicielami rządu
i Kongresu USA.

21 bm. wicemin. J. Winie
wicz podejmował na lunchu
w ambasadzie PRL, podsekre
tarza stanu do spraw polity
cznych, Eugene Rostowa, z-cę
sekretarza stanu d. s. gospo
darczych, Anthony M. Solo-
mona. dyrektora wydziału
wschodnioeuropejskiego w

Dep. Stanu, Raymonda Lisie
oraz kierownika wydziału pol
skiego w Dep. Stanu, Willia
ma A. Buella.

Dyrektorzy stacji
Pogotowia Ratunkowego
gośćmi krakowskiej jubilatki

W związku z 75 rocznicą pow
stania najstarszej
kowśkiej placówki Pogotowia Ra
tunkowego, odbył się wczoraj w

naszym mieście zjazd dyrektorów
stacji Pogotowia Ratunkowego z

wszystkich województw i miast

wydzielonych. Obecnie działa w

Polsce 397 takich stacji, z czego
w Krakowie — 4.

Na zjeździe omawiano zagadnie
nia wiążące się z usprawnieniem
organizacji pracy Pogotowia. M.
in. wskazywano na konieczność

odciążenia szczupłego personelu
lekarskiego przez rozszerzenie o-

pieki ośrodków zdrowia nad cho
rymi. Byłoby to możliwe dzięki
zorganizowaniu wieczornych,, i

nocnych dyżurów w przycho
dniach. Ponadto zebrani zapozna
li się ze współczesnymi metodami
udzielania doraźnej pomocy ofia
rom wypadków. Referat na ten
temat wygłosił doc. dr Aleksan
der MUŁ.

Dziś o godz. 16 w gmachu Prez.
RN m. Krakowa odbędzie się
Jjroczysta akademią poświęcona
jubileuszowi krakowskiego Pogo
towia.

w kraju kra-

Gandhi

Prezes koncernu yFiat“
z wizytą w Polsce

21 bm. przybył z wizytą do
Polski, q-a zaproszenie mini
stra handlu zagranicznego. W.

i Trąmpczyńskiego, prezes wło
skiego koncernu „Fiat” — Gio-
vanńi Angelli wraz z osobami

: towarzyszącymi.
Prezes Angelli przyjęty zo

stał przez ministra W. Trąmp
czyńskiego a następnie przez
ministra przemysłu ciężkiego
— J. Hrynkiewicza.

Rozmowy dotyczyły stosun
ków między polskim przemy
słem i handlem zagranicznym
a koncernem „Fiat”.

Czarna lawina runęła na Aberfan

grzebiąc ponad 100

prezydenta

pisząc o

przyjęciu
donoszą je-

incyden-

Akcja „Echa” i ZMS
I

Dantejskie sceny © 2 tysigce osób w akcji ratunkowej
LONDYN

21 bm. doszło do katastrofy
w osadzie górniczej Aberfan
w W. Brytanii. Ogromna hałda
węgla podmyta deszczem ob
sunęła się na budynek przed
szkola i 6 domów mieszkal
nych, Zasypane zostały 2 sale
szkolne, w których znajdowa
ło się około 50 dzieci w wieku
poniżej 5 lat. W szkole prze
bywało wówczas 200 dzieci-
Wymienia się liczbę 160 zagi
nionych.

Telewizja nadaje bez przer
wy relacje z akcji ratunkowej.
Widok akcji prowadzonej w

świetle reflektorów jest
wstrząsający. Co kilkanaście
minut motory buldożerów i

"koparek są wyłączane a ucze
stnicy akcji ratunkowej nasłu
chują czy któraś z ofiar nie

daje znaku życia. Zrozpaczone
matlęi. oczekują na wiadomość

o losie swych dzieci.

Na miejscu -wypadku dzia
ły się dantejskie sceny: ro
dzice i krewni próbowali
zidentyfikować zwlcki swych
dzieci, inni z braku narzędzi,
(przy odkopywaniu bowiem
zatrudniono przeszło 2 tys. o-

sób) małymi szufelkami a na
wet gołymi rękami starali .się
dotrzeć do zasypanych ofiar.

Wypadek wydarzył się w

kilka minut po porannej mo
dlitwie. W szkole znajdowało
się około 200 dzieci.

Według ostatnich doniesień;
uratowało się 88 dzieci i kilku
nauczycieli. 36 osób przebywa
w szpitalu, wielu z nich z po
ważnymi obrażeniami ciała.

Na miejsce wypadku przy
był premier Wilson z księ
ciem Filipem, małżonkiem

królowej Elżbiety. „Do opisa
nia tej tragedii — powiedział
Wilson na konferencji praso
wej, trudno znaleźć jakieś sło
wa”.

Prezydent USA. Johnson,
wrócił dziś dó Canberry z wizy
ty w Sydney.

Podczas wygłaszania przemó
wienia w tyna mieście, ogromna
liczba demonstrantów próbowa
ła zagłuszyć głos
USA.

Agencje zachodnie,
„entuzjastycznym” -

Johnsona w Sydney,
dnoeżeśnie o różnych
tach, które towarzyszyły tej wi
zycie. Np. podczas przejazdu przez
miasto, prezydent musiał prze
siąść się do innego wozu, ponie
waż dwie kobiety rzuciły się pod
koła jego samochodu. Samochód
Johnsona został obrzucony w

Sydney zgniłymi jajami i pomi
dorami.

W stolicy południowej Australii.
Adelaide zorganizowano strajk
głodowy przed siedzibą stanowe
go parlamentu. W Melbourne sa
mochód prezydenta oblany został

czerwoną i zieloną farbą. Na zdję
ciu: prezydent Johnson w obla
nym farbą samochodzie. Obok
również oblany farbą agent po
licji. CAF — Photofax

Pi nv
lii

Razem z deklaracjami zakładów pracy fundujących
książeczki mieszkaniowe PKO dla sierot z Domów Dziec
ka nadeszła nieco inna, którą w całości drukujemy:
.„..Popierając Waszą szlachetną, pełną humanitaryzmu
akcję zabezpieczenia sierotom mieszkań wpłacam 500 zł
i równocześnie zwracam się do wszystkich sympatyków
TS Wisła aby wzięli udział w akcji pod hasłem „Wiśla-
cy — sierotom”. Znając ich ofiarność jestem pewien, że
nie zawiodą. — Były prezes Koła Sympatyków TS Wisła
ZYGMUNT JASKO, Kraków, Bronowicka 31”.

Dziękując p. Zygmuntowi Jaśko za piękny gest infor
mujemy, iż pieniądze zostały skierowane na konto NBP
II OM Kraków 7G6-9-512, gdzie — o czym poprzednio
informowaliśmy — obozy letnie i koła ZMS złożyły już
pewne kwoty na dofinansowanie książeczek PKO. (mar)

UTRO Kraków będzie
pod wpływem podwyż
szonego ciśnienia. Za
chmurzenie zmienne,
rano zamglenia,- ■ w

godz. popołudniowych
możliwe przelotne opa
dy deszczu. Wiatr za
chodni 4—8 m/sek. Tem

peratura do 20 st. C. Na po
niedziałek: bez większych
zmian.

Każdemu, kto pamięcią się
ga dalej niż dziesięć lat
wstecz, wystarczy Obiek

tywnie spojrzeć na własną
dzisiejszą rzeczywistość, by
stwierdzić to, co się odnosi do
wszystkich, mianowicie, że o-

becnie warunki życia w Pol
sce, nie tylko materialne, ale i
styl tego życia, tak się bardzo
w ostatnim dziesięcioleciu
zmieniły, że liczbowe' porów
nania nie oddają charakteru
tych przemian.

Ze statystyk możemy . się do
wiedzieć, jak wzrosła nasza stopa
życiowa, o ile procent zwiększyły
się realne płace, ile przybyło no
wych. miejsc pracy, ile mieszkań,
a w nich prątek, lodówek Itp., o

ile więcej fesego .zjadamy, lepiej,
gustowniej się ub eramy, szerzej
korzystamy z dobrodziejstw o-

światy, nauki, kultury, z - możliwo
ści racjonalnego wypoczynku. Ale,
jak się rzekło, wystarczy, się ro
zejrzeć, wystarczy chwilka na-

mysłu, by bez pomocy statystyki | rolnictwo zaczęło’ „nadążać”, da-

stwierdzić, jąk bardzo wiele „w • je znacznie więcej plonów z hek-

pracy zawodowej i społecznej o-

raz w życiu osobistym” obywa
teli PRL na dobre się zmieniło

przez te dziesięć lat.

Wiąze się to z ogolnym rozwo
jem gospodarki kraju. Właśnie w

tara, więcej żywca, tłuszczów,
mleka, warzyw. Można ten rozwój
scharakteryzować w trzech sło
wach' więcej, różnorodniej, lepiej.

Aby stworzyć warunki takiego
rozwoju, trzeba było określić no.

tym dziesięcioleciu powstały wiel
kie inwestycje, wspomnjmy tylko
miedź, siarkę, węgiel brunatny, pe
trochemię, puławskie azoty, elek
trownie Konina , i Turoszowa. Bu
dujemy fabryki ną eksport 1 wiel-
kotonażowe statki, ale 1 produku
jemy pralki 1 telewizory, elanę
i' ortalion, lepsze obuwie, ładniej,
sze ubiory i „1001 drobiazgów”.
Właśnie w tym dziesięcioleciu

po VIII Plenum KC PZPR

pracy i życiu osobistym..."
10 lat

woczesny profil polskiego prze
mysłu. nowe kierunki polityki
rolnej, zatrudnienia, mieszkanio
wej — że wymienimy najbardziej
charakterystyczne. Trzeba było
przystąp ć do reformy gospodar
czej, wprowadzić nowe metody
planowania i zarządzania, uspraw
nić system bodźców ekonomicz
nych, ożywić eksport, usprawnić
budownictwo. Mówiąc ogólnie,

trzeba było w organizmie gospo
darczym, w żywym przecie, 30-

milionowym organizmie, wprowa
dzić takie zmiany, które by mu

umożliwiły dalszy. prawidłowy
rozwój. Większą część tego dzie>».

la dokonano.

Kto dokonał?
Sprawy te były w ubiegłym

dziesięcioleciu treścią pracy
partii, Sejmu i rządu. Właś
nie w tym trójzestawieniu za
wiera się głęboki sens prze
mian dziesięciolecia,

' zapocząt
kowanych uchwałami VIII
Plenum PZPR. Przemian, do*'

dajmy, zaszłych nie tylko w

gospodarce, ale we wszyst-
.kich dziedzinach życia kraju,
wynikających z dążeń i po
trzeb polskiego narodu budu
jącego socjalizm.

Praworządność i socjalisty-
czna demokracja, oto istota u-

chwał pamiętnego Plenum. Z

(Dokończenie na str. 2)

Erich Mende

popiera propozycje Wehnera

BONN

W wywiadzie udzielonym
gazecie zachodnioberlińskiej
„BZ” —- wicekanclerz NRF i
przewodniczący FDP, Erich
Mende poparł propozycje wi-
ceprzewodńiczącego SPD,
Wehnera, w sprawie utworze
nia „wspólnoty gospodarczej”
z NRD. Wypowiedział się tak
że za koniecznością powołania
mieszanych komisji, złożonych
z reprezentantów NRF i
NRD w dziedzinie handlu we
wnętrznego, kultury, transpor
ty ,i komtłńikącji oraz sportu.

Jak wiadomo, 12 bm. rząd
INRF zajął oficjalnie krytyCz-
fnję

’ śtanówisko Wobec propo-
I zyćji Wehnera
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(Dokończenie ze str. 1) i
tarz KC KP Kuby, wićepre- |.
mier i minister rewolucyjnych | KC PZPR, prezes Rady Mi-
sił zbrojnych Republiki Kuby nistrów PRL Józef Cyrankie-

; wicz, członek Biura Politycz-
KC nego KC PZPR, minister o-

Rady

Gomułka,
Politycznego

Raul Castro Ruz;
Pierwszy sekretarz

MPL-R, przewodniczący
Ministrów MLR Jumżagiin
Ctdenbał, członek KC MPL-R,
minister do spraw armii lu
dowej MRL gen, Żamjangijn
Łchagwasuren;

Pierwszy sekretarz KC SED,
przewodniczący Rady Państwa
NRD Walter Ulbricht, członek
Biura Politycznego KC SED,
przewodniczący Rady Minis
trów NRD Willi Stoph, czło
nek Biura Politycznego i se
kretarz KC SED Erich Ho
necker, członek KC SED, mi
nister obrony narodowej NRD
gen. Heinz Hoffmann;

Pierwszy \ sekretarz KC

Z kiaiu
W WARSZAWIE Odbyła się !

21 bm. uroczystość wręczenia |

złotych odznaczeń im. Janka j
Krasickiego uczestnikom walk ■
w Hiszpanii przed 30 laty. O
trzymali je: E, Szyr, T. Ćwik, i

W. Komar, Fr. Księżarczyk, z.

Buehole, E. Ziółkowski, R. Or
łowski, J. Welker, H. Potasz, \
P. Wasiluk, J. Mrozek i J. Ko
towski,

DO FRANCJI UDAŁA SIĘ
21 bm. delegacja z wicemini
strem Z. Garsteckim, celem

zapoznania się z zagadnienia
mi konserwacji i ochrony za
bytków oraz z działalnością
kulturalno-oświatową.

Z INICJATYWY ZG .Związku
Zawodowego Pracowników

Państwowych i Społecznych o-

pracowano projekt ustawy o

prawach i obowiązkach pra
cowników prezydiów rad na
rodowych Projekt znajduje
się obeenie na warsztącie jed
nego z zespołów rządowej ko
misji do spraw porządkowa-
nia prawa pracy.

WEDŁUG INFORMACJI Kra- I

jowego Komitetu Społecznego |

Funduszu Budowy Szkół i In- 1

tematów, w okresie od stycz-
nia do końca września br. spo

łeczeństwo wpłaciło na ten cet, *:

pónad' 1.311 min zł., W słąbym
jaszcze stopniu ^pęgps^cźą^.w.
zbiórce środowiska prywatne- ;

go przemysłu, handlu l rze
miosła.

„PROZAMET” realizuje kon
trakt na rozbudowę i moder
nizację 4 produkcyjno-remon-
towyeh stoczni rybackich w

Islandii.

Superkradzież
Jedną z najzuchwalszych

dzieży w światowej kronice

minalnej było ostatnio wyniesie
nie z lokalu pocztowego na lotni
sku pod Montrealem 15 worków,
zawierających milion dolarów w

gotówce i różną korespondencję.
Złodzieje przeprowadzili bezkar

nie swoją operację, w tym czasie

kiedy pracownicy pocztowi spo
żywali lunęh w sąsiednim pomie
szczeniu.

kra-

kry-

Mar-
Spy-

brony narodowej PRL
szalek Polski Marian
chalski;

Sekretarz generalny
RPK Nicolae Ceausescu.

inek Komitetu Wykonawczego
i i Stałego Prezydium KC RPK,
■przewodniczący Rady Minis-
' trów SRR łon Gheorghe
urer, członek KC RPK,
nister sił zbrojnych SRR

, łon Ionita;
Pierwszy sekretarz

WSPR Janos Kadar, członek
Biura Politycznego KC WSPR,

I przewodniczący Rady Minis-
jtrów WRL Gyula Kallai, za-

l stepca członka Biura Politycz
nego KC WSPR, minister o-

brony WRL gen. Lajos Czine-
ge.

i Gościom towarzyszyli przy
wódcy Komunistycznej Partii
Związku Radzieckiego i rzą
du radzieckiego, towarzysze;
L. Breżniew, G. Woronow,
A. Kirilenko, A. Kosygin, K,
Mazurów, A. Pelsze N. Pod
górny, D. Polański, M. Sus-
łow, A. Szelepin, P. Szelest,

j W. Griszin, P. Demiczew, ~

Kunajew, P. Maszęrow,
Mżawandze, Sz. Raszidow,
Ustinow, W. Szczerbiclci,
Andropow, I. Kapitanów,

! Kułaków, B. Ponomąriew,
j także marszałkowie Związku
; Radzieckiego A. Greczko, M,
Zacharów, N. Kryłow, I. Bagra-

: mian, główny marszałek
■lotnictwa — K. Wierszynin,
1 artylerii — K. Kazakow, wojsk
pancernych — P. Połubojarow,
prezes Akademii Nauk ZSRR

|M. Kiełdysz i inni uczeni.
j Przedstawiciele bratnich
partii zapoznali się z osiągnię-

; ciami radzieckiej nauki i tech
niki, m. in. z najnowszymi ty-

: parni uzbrojenia wojsk lądo
wych i lotnictwa wojskowe-

l go. Przywódcy bratnich partii,
I szefowie rządów i ministrowie
jobrony odwiedzili kosmodrom?
j gdzie pokazano im różne ro-

Ldżaje sprzętu kosmicznego i
wojskowego. Byli oni obecni

I przy wystrzeleniu rakiet i a-

, patatów kosmicznych.
'

I Podczas pobytu w Związku
i Radzieckim odbyły się spot
kania i rozmowy przywódców

i partii i szefów rządów kra
jów socjalistycznych. Podczas
spotkań i rozmów dokołiano
wymiany poglądów na szeroki
krąg interesujących strony

1 problemów polityki międzyna
rodowej.

KC KPZR i rząd radziecki
wydały przyjęcie na

przywódców bratnich
szefów rządów 1 ministrów o-

l brony.
Spotkania i rozmowy prze

biegały w atmosferze braters-
• kiej serdeczności i przyjaźni.

KC
czło-

Ma-
mi-*

gen,

KC

D.
w.

D.
J.
F.

a

cześć
partii,

23-24 listopada odbędzie się na Wawelu
wielka sesja naukowa Tysiąclecia
Obchody 1000-lecia Państwa

Polskiego dobiegają końca.
Jednym z ostatnich akordów]
tego jubileuszu będzie w

przyszłym miesiącu uroczysta
2-dniowa sesja naukowa na

Wawelu.
Sesję organizują Polska A-

kademia Nauk i Komitet Na-

W znanym londyńskim domu to- .

watowym Seifridgea poddało się
dobrowolnemu szczepieniu prze
ciwko grypie 1.400 sprzedawców
i tych osób spośród personelu,
które poza sprzedawcami nąjbar- |

dziej narażone są na zarażenie. iv
ten sposób postanowiono zmniej
szyć straty, jakie co roku wsku
tek absencji w prafey powoduje
grypa. Na zdjęciu: szczepienia
dokonywano metodą „bez igły”,
którą nie pozostawia śladów, przy
pomocy specjalnego pneumatycz

nego pistoletu.
CAF — Photofąg

Delegacja Socjalistycznego
Związku Arabskiego
opuściła Kraków

Delegacja Socjalistycznego Zyrią?
zku Arabskiego ze Zjednoczonej
Republiki Arabskiej z sekretarzem

Związku KAMALEM RAFAATEM

spotkała się z sekretarzami KW
PZPR w Krakowie — Ą. KOZA-

NECKIM, j. PĘKAŁĄ i J. TRĘLĄ.
Goście zapoznali się z proble

mami organizacyjnymi liczącej
lżd tys. członków 1 kandydatów
krakowskiej wojewódzkiej orga
nizacji partyjnej oraz głównymi
kierunkami jej działalności. Po
informowani zostali o dorobku

gospodarczym regionu i dalszych
perspektywach rozwoju, zu-

względnieniem spraw wsi.

Serdecznie żegnani przez gospo
darzy członkowie delegacji Socja
listycznego Związku Arabskiego,
opuścili Kraków, udając się vz

dalszą podróż po Polsce.

Co słych^ćf
W Paryżu popełnił samo

bójstwo szefznanego loka
lu gastronomicznego „Re-
lais de Porąuerolles"—
Alain Zick. Powodem de
sperackiego czynu — jak
stwierdza jego brat — była
rozpacz, gdyż słynny fran
cuski przewodnik gastro
nomiczny „Gide Miche-
linn”, prowadzący rejestr
paryskiej gastronomii, naj
pierw usunął nazwę jego
lokalu z kategorii najlep
szych, oznaczonych gwiazd
kami, a potem w ogóle
skreślił ją ze swego reje
stru. Było to poprzedzone
skargami konsumentów na

obniżenie się tam jakości
potraw...

„W pracy
i życiu osobistym.

(Dokończenie ze str. 1)
niej wywodzi się znaczenie
Sejmu jako najwyższej pań
stwowej władzy ustawodaw
czej i kontrolującej działal
ność rządu. Z niej wywodzą

i się ustawy kodyfikujące za
sadnicze prawa w duchu so
cjalistycznych stosunków spo
łecznych. A takiej o czym

‘wspomnieliśmy, ustawy o do
niosłym znaczeniu gospodar
czym.

| praworządność i socjalistyczną
i demokracja określają pozycję o-

bywatela w naraym państwie lu
dowym. umożliwiają jednostce
inicjatywę i zaspokojenie potrze
by działania dla dobra ogółu. Są
podstawą stosunków międzyludz
kich, umacniają więź społeczną,
nadają twórczy charakter działal
ności zbiorowej — ęzy to w orga
nizacji społecznej, politycznej, za
wodowej, samorządu robotniczego
i chłopskiego, w spółdzielczości
czy w radach narodowych, czy w

'Sejmie. One są nieodzownym wa-

< runkiem zespolenia narodu, gwa
rantem spoistości Frontu Jedno
ści Narodu, który kontynuuje po
stępową tradycję polską, łączy* 7u-
miłowanie ojczyzny z poczuciem
więzi ż siłami socjalizmu i postę
pu na świeci®.

Ósme Plenum Sprzed dziesięciu
lat, to nie tytko zwrot w kierun
ku zracjonalizowania ekonomiki,
choć statystycznie najbardziej się
to w ocenie dziesięciolecia rzuca

w oczy. To przede wszystkim o-

parćie na prawdziwie socjalistycz
nych podstawach wszystkich przer
jawów Życia kraju 7- gospodar
czych, socjalnych, rozwoju nauki,

1 oświaty, kultury... To również, z

tych samych przesłanek wynikają
ce, nasza postawa w stosunkach

międzynarodowych, a więc w skró-
, ćie, sojusz ze Zw.ązkiem Radziec-
i kim, ów fundament niepodległości
I Polski i jej rozwoju gospodareze-
i go, po drugie, braterskie stosunki,
, współpraca gospodarcza w RWPG

1 układ obronny z krajami demo,
l kracji ludowej oraz pokojowe i-
1 nićjatywy polskie na forum mię

dzynarodowym.
; Każdy, kto pamięcią sięga
dalej niż dziesięć iat wstecz,
zdaje sobńć sprawę, że pozy
tywne zmiany w jego „pracy
zawodowej, społecznej i w ży-

; ciu osobistym” zaczęły się
; przed dziesięciu laty, na VIII
I Plenum PZPR.
I BOLESŁAW RAJKOWSKI

ukowy Obchodów Tysiąclecia
przy OK FJN.

Wybitni nasi uczeni z całego
kraju — omówią w dniach
23_ 24 listopada węzłowe
problemy dziejów Polski oraz

podsumują wkład naszej nauki
w ogólnonarodowy jubileusz,
jakim były obchody Tysiącle-
C1W sesji 1000-lecia, uczestniczyć

mają liczni członkowie PAN i
komitetu naukowego obchodów

Tysiąclecia OK FJN, przedsta
wiciele wojewódzkich komisji
Tysiąclecia przy komitetach FJN
oraz uczeni z .zagranicznych o-

środków naukowych.
Program obrad przewiduje, że

wkład nauki polskiej w obchody
Tysiąclecia omówi minister szkod
nictwa wyższego, wiceprezes PAN,
prof. dr Henryk Jabłoński, Te
matem referatu prof. dr Bogu
sława

„Trud
Skiego”. ....
Cesie historycznym Polski”

tytuł referatu doc.
chy. Tradycje polskiej myśli te
chnicznej i nauk ścisłych omówi

zastępca sekretarza naukowego

>ooooooooo<xxx>oooooo

Z sali koncertowej

PAN, prof. dr Ignacy Mal«H
a wpływ czynników gospoś
czycli na proces dziejowy Poląw
— prof. dr Witold Kula,
ostatnie referaty będą poświęcą,
ne „Procesom kształtowania sic
kultury ogólnonarodowej i
dowi Polski do kultury ogólni
ludzkiej" — (prof. dr Konątąn"
tego Grzybowskiego) oraz „pl0.
blemom obronności Polsld w Ty.
siąeleclu" (gen. bryg. Bronida.
wa Bednarza).

•—

Chrońmy
• wodę • zieleń

• powietrze

Leśnodorskiego będzie
1 wartość Państwa PoL-

„Siły społeczne w pro-
— ••••• to

Feliksa Ty-

„Muzyka dla wszystkich"
Hiolski i Godziszewski

Z okazji Tygodnia Ochrony
Przyrody odbędzie się w dn. 23

bm. o godz. 11 w Klubie Dzień*

nikarsy „Pod Gruszką* (ui,
Szczepańska 1) konferencja po
święcona omówieniu aktualnego
stanu działalności społecznej i

naukowej w dziedzinie ochrony
przyrody na terenie woj. krako
wskiego. Skonfrontowanie stano
wiska naukowców ze społecznym
ruchem ochrony przyrody pozwo
li skutecznie chronić jej zasoby,
program posiedzenia przewiduje:
słowo wstępne — prof. dr w.

Goetel, referaty: „Ochrona ziele,
ni w woj. krakowskim” — doc.
dr S. Myczkowski, „Ochrona wód
w woj. krakowskim” — dr Z.

Zicmońska, „Ochrona powietrza
atmosferycznego w woj. krako
wskim” — mgr Maria Swieboda,
„Turystyczna chłonność przes

*

trzeni otwartych na podstawie
Tatrzańskiego parku Narodowe
go” — mgr w. Niedziałek. Na
stępnie dyskusja i zamknięcie 0.
brad.

Od niedzieli...
dESBBHHBBBHHHHHMBEHHHI

Zakończyła się debata ge
neralna jednej z najbar
dziej pracowitych sesji

ONZ (XXI z rzędu), nazwa
nej przez komentatorów po
litycznych sesją wietnam
ską. Nie znaczy to jednak, że

sprawy Wietnamu były głów,
nym i wyłącznym tematem o-

brad tejże besji, w sumie omó
wiono bowiem prawie sto róż
nych tematów. Potoczne o-

kreślenie tej sesji „wietnam
ską” wywodzi się stąd, iż zde
cydowana większość mówców,
zabierających głos z trybuny
ONZ, mimo różnorodności

spraw porządku dziennego, U-
ważała za niezbędne wypowie
dzieć się właśnie w tej naj
bardziej drażliwej kwestii, dziś
już zdecydowanie o charakte
rze międzynarodowym. W tej
sytuacji zbędne już będzie
przypomnienie, że była to za
razem sesja nafmn:ej przyjem
na dla samych gospodarzy,
którzy mimo usilnych zabie
gów niewiele potrafili zdzia
łać, aby złagodzić ogólny ton

wystąpień antyamerykańskich,
Potępienie polityki amerykań
skiej w Wietnamie bvło po
wszechne, nie licząc kilku gło
sów delegatów państw bezpo
średnio ząapgflżow''nvch w za
wieruchę wietnamska,

Ale ostatrra sesia ONZ, któ
rą i tak przysporzyła Amery
kanom SPprp kłopotów natury
politycznej, przyniosła dodat
kowe jeszcze jeden antyame-
rykański odprysk. W czasie jej

trwania odżyło z całą ostro
ścią pytanie, czy w ogóle No
wy Jork może być uważany
za najlepsze na świecie miej,
sce do organizowania spotkań
międzynarodowych. To, co się
bowiem ostatnio tam wydarzy
ło, jeszcze raz wyraźnie temu

przeczy.
Sprawa przeniesienia siedzi

by ONZ z Nowego Jorku do

któregoś z krajów neutralnych
(np. w Europie) zaprząta uwa-

także na temat prowadzonej
pizez FBI inwigilacji większo
ści delegatów oraz o rozszy
frowywaniu przez amerykań
ski aparat szpiegowski taj
nych depesz zagranicznych.

Wszystko to obliczone

oczywiście, z jednej
na „wypracowanie” dla

gacji amerykańskiej w

możliwie jak najlepszej
cji, która tym sposobem
nie jest zaskoczona „1 *

chylnymi wiatrami” i z dru
giej — na utrudnienie pracy
tym delegatom, których kraje
w jakikolwiek sposób znajdu
ją się w opozycji, lub poza

jest
strony,

dele-
ONZ

pozy-
nigdy

.nieprzy-'

Sprawa wciąż żywa
gę opinii światowej nie po raz

pierwszy. Wiele już było róż
nych sygnałów, że Ameryka,
że rząd Stanów Zjednoczonych
nie stwarza odpowiedniej at
mosfery, sprzyjającej prowa
dzeniu bezstronnych rozmów
aa tematy międzynarodowe.

Choćby tylko przypomnieć z

dawniejszych doniesień praso
wych sprawę ostrzelania gma
chu ONZ przez terrorystów
lub przypadki dyskryminowa
nia zagranicznych delegacji,
zwłaszcza afrykańskich*

przez
rasistów w nowojorskich loka
lach i hotelach. Powszechnie
znane są też wśród zagranicz
nych delegatów przypadki sto
sowania wobec nich podsłuchu
telefonicznego. Wiele mówi się

amerykańskich wpły-sferą
wów.

Tak

sienią
Jorku
ostatni incydent, jaki się w tym
mieście wydarzył, dał nowy
powód do dalszych na ten te
mat medytacji. Oto w czasie
obrad w Radzie Bezpieczeń
stwa nad sporem syryjsko**

izraelskim zaalarmowano prze
bywających na sali delegatów
o napadzie na lokal misji
ryjskiej. Napadu dokonała

więc koncepcja przenie-
siedziby ONZ z Nowego
nie jest nowa, niemniej

osobowa grupa ultra-syjonisty
cznej organizacji, ściśle zwią
zana z izraelską partią „Bej
rut”, a znajdująca się w zasa
dzie poza głównym nurtem sy
jonistycznych ugrupowań dzia
łających w USA.

Najdziwniejszy w całej tej
historii jest jednak fakt, że u-

miejąca sobie radzić w każdej
sytuacji policja nowojorska
tym razem okazała się bezsilna

Wpbec terrorystów. Ale oficjal
nie były oczywiście przeprosi
ny i zapewnienia o wynagro
dzeniu wyrządzonych' szkód.
Z wyjątkiem zapewnień, że

podobne incydenty nie będą
już więcej miały miejsca. Nie
zadowoliło to rzecz prosta ani

Syryjczyków ani też innych
członków delegacji krajów a-

rabskich, które z miejsca zgło
siły formalny protest do sekre
tariatu ONZ i delegacji ame-

kańskiej. Poruszenie nastąpi-
ło też wśród innych członków

delegacji afrykańskich, wśród
których idea przeniesienia z

Nowego Jorku siedziby ONZ
jest najżywiej dyskutowana,
także z rac.ii ciągłego wywie
rania

nycji
skie.

Pytanie jednak: czy i kiedy
dojdzie do generalnej batalii o

zmian® siedziby ONZ — jak
na razie — trzeba pozostawić
bez odpowiedzi. Niemniej pro
blem narasta i zapewne kiedyś
przyjdzie kolej i na j?go roz-

- Wiązanie, (tz)

na nie presji politycz-
przez władze amerykań-

•••

sy-
50-

do soboty

Kym
razem można było z góry

przewidzieć, że na sali będzie
pełno. Atrakcją były zarówno

dwa nazwiska solistów, jak i

zgrabnie dobrany program spod
hasła ..muzyka dla wszystkich”.
Ci dwaj soliści — to baryton
Andrzej Hioiski i pianista Jerzy
Godziszewski. Znakomity nasz

śpiewak cieszy się zawsze w Kra
kowie zasłużoną popularnością —

no, a Jerzego Godzlszewskiego,
laureata poprzedniego Konkursu

Chopinowskiego już z dawna w

Krakowie nie widywano; publi
czność zaś lubi sobie przypomi
nać laureatów. Trochę mnie

wprawdzie zaszokował komuni
kat, jaki ukazał saę w pewnej
gazecie, że na- tymże koncercie
Godziszewski grać będzie na

pian i ń i. e (!)• A’ęgo jeszcze nie

było — pianino wprawdzie wy
piera fortepiany z ciasnych mie
szkań, ale, jak dotychczas, nie
z estrad koncertowych: czyżby
Godziszewski miał być tu pio
nierem nowych obyczajów? Na

szczęście, okazało się tg pomyłką:
Godziszewski usiadł za klawiaturą
fortepianu — i bardzo dobrze,
barwnym i nośnym dźwiękiem o-

degrał wraz z orkiestrą „Noce w

ogrodach Hiszpanii” de Kalli. Zaś

Andrzej Hiolski naprawdę porwał
publiczność pięknym wykonaniem
„Pieśni wędrownego czeladnika”
autorstwa zapomnianego dziś

kompozytora austriackiego z

przełomu XIX. 1 XX w., Gustawa
Mahlera. O Hiolskim pisało się
wielekrpć: byłoby truizmem pow
tarzanie tu jego wielkich zalet
wokalno - artystycznych; trudno .

jednak się oprzeć zawsze nowym i nych miejscach,
i świeżym wrażeniom, jakie daje
słuchaczom świetny ten śpiewak,
przede wszystkim dzięki niezwy
kle bogatym modulacjom barw

głosu i nadzwyczajnej wprost
kulturze muzycznej frazy i wy
razu. Bardzo dobre tło instrumen
talne dla solisty w „Pieśniach’
Mahlera tworzył dyrygent
sztof Missona z kierowaną
siebie orkiestrą.

Orkiestra zaś sama, pod
tą Missony,
„Water-music”
wodzie” Haendla: pokaz kunsztu

lekkiej muzyki barokowej: me
lodyjnej, przejrzystej w konstruk
cji — a mającej służyć niegdyś
gwoli rozrywki londyńczyków, za
żywającycłi przejażdżek po Ta
mizie... Trochę mi jednak psuły
te sielankowe nastroje brzmienia

wyraźnie niedysponowanych wczo
raj waltorni: obraz dźwiękowy
wskutek tego często się zama
zywał. No — a na zakończenie za
grano „Bolero” Ravela. Popular
ny ten utwór jest dziś dla pu
bliczności koncertowej
wanym „samograjem”:
wykonany tylko poprawnie
derwie słuchaczy z zobojętnienia,
podnieci rytmem, roznamiętni
efektownymi blaskami swego fi
nalnego brzmienia do entuzla?

stycznych oklasków... Podobnie

oczywiście działo się i wczoraj —-

aczkolwiek wykonanie pod dyry
gencką komendą K. Missony było
na pewno lepiej, niż poprawne.
Missona prowadził „Bolero” z

temperamentem i polotem, perku
siści z godną pochwały precyzją
nadawali owe charakterystyczne
motywy rytmiczne, co poniektóre
instrumenty, ...jak przede wszyst-

bardzo

Przepisy dla handlu

o sprzedaży jaj
Handel ustalił nowe przepisy

w sprawie .przedaiy jaj, których
jakość była ostatnio powodem
ljpznych reklarnaeji.

Przemyśl jajczarsko - drobiar
ski ma obecnie obowiązek ozna
czania jaj chłodniczych dodatko
wym stemplem literowyir,. Par
tia towaru oznaczona np, literą
„A” musi być dostarczona do

sklepów w ciągu 10 dni I sprze
dawana przez dalsze 4 dni. Jajka
nie sprzedane w tym czasie, skle
py powinny zwracać dostawcom.
Niezależnie od tego, będą one

otrzymywać świeży towar ozna
czany kolejną literą.

Odpowiednie wywieszki infor
mujące klientów jakim symbo
lem oznaczane są jaja danego
dnia —• mają się znajdować w

każdym punkci. sprzedaży.
Ponadto, należy klientom u-

możliwie kontrolowanie świeżości

zakupionych jaj, za pomocą urzą
dzeń do prześwietlania, umiesz
czonych w sklepach, w widocz-

i”

Krzy-
przez

batu-

odegrała jeszcze
czyli „Muzykę na

muro-

nawet

po

kim dęte drewniane, bardzo
kunsztownie rozsnuwały swe me
lodie — a zadowolona —

ność potem długo klaskała

JEBZy BARAŃSKI

publicz-

Personel handlowy ma obowią
zek przyjmowania zwrotów jaj,
których jakość budzi zastrzeże
nia. Dotyczy to wszystkich od
mian jaj znajdujących się w

handlu. Można zwracać również

jajka rozbite,
- ---- 0- ----

Kronika wypadków
• Na szosie w Murowni został

potrącony przez samochód cięś •

rowy marki „Star” Marek Bere
zowski (zam. w Katowicach Prz'’
ul. Poniatowskiego 11). Doznał o®

ogólnych obrażeń i wstrząsu mó
zgu. O Na os. Azory furmanka

potrąciła 70-letnią Józefę Turzę
(zam. ul. Modrzejewskiej 24). 0-
fiara wypadku doznała ogólnych
potłuczeń.

m

Dnia 19 października 1966 r.

przeżywszy lat 57, zmarł

po długiej i ciężkiej
chorobie

JOZEF
SZULIM8WICZ

długoletni pracownik
Wojewódzkiego Związku

Spółdzielni .Pracy
w Krakowie.

W Zmarłym tracimy s®r“

decznego kolegę, oddan^S0

i ofiarnego współpracow
nika.

ZARZĄD,
RADA ZAKŁADOWA

i PRACOWNICY

Wojewódzkiego Związku
Spółdzielni Pracy

w Krakowie

*



List z dalekiego morza

„Marynarz w noc się bawi...“
Wpoprzednich moich listach starałem się pokazać iak

marynarz pracuje, jak walczy z żywiołami itd. W tvm
liście pragnę opowiedzieć jak marynarz „się bawi”

a ściślej— co robi ze swoim wolnym czasem w portach za-

i granicznych. Bo w kraju każda wolna godzina należy do
| Rodziny (wyłączając kawalerów, którzy dzielą wolny czas

i pomiędzy rodzinę, a powiedzmy narzeczone).
I Nawiązując do tytułu — o ile już rzeczywiście marynarz

się bawi to oczywiście „w noc się bawi”. Bo statek jest ta-
I kim samym przedsiębiorstwem państwowym jak każde in-
s ne, gdzie pracownik normalnie winien odpracować swoje

8 godzin. Z tym, że na statku dochodzą jeszcze służby por
towe 24- lub 12-godzinne. Tak, że dopiero z wybiciem go
dziny 17 można planować, co dalej począć z tak pięknie

« rozpoczętym dniem.
i Oczywiście plany spędzenia wieczoru uzależnione są od
i portu, w którym aktualnie „NOWA HUTA” rozładowuje
i lub ładuje towary. Nie bez znaczenia jest również to, czy
i się dysponuje cennymi dewizami, czy nie. Przeważnie się
[ dysponuje, choć w bardzo skromnych ilościach, jako że,

średnio 70 centów amerykańskich dodatku dewizowego
dziennie, me stanowi zbyt wielkiego kapitału.

Portów w basenie Morza Śródziemnego jest setki, ale
„NOWA HUTA” jako liniowiec ma w swoim rozkładzie na
stępujące: Trypolis w Libii, Aleksandria w Egipcie, Belrut
w Libanie, Pireus w Grecji. Oczywiście sporadycznie zawi
jamy do znacznie większej ilości portów, ale jako stałe
w rozkładzie figurują powyższe.

Trypolis — stolica Lihii, węzłowy port morski i lotniczy,
zbudowany na ruinach starodawnej warowni rzymskiej.
Tuż za bramą portową podziwiamy świetnie zachowany
słynny Łuk Triumfalny Marka Aureliusza, dalej natrafiamy
na zameczek w stylu mauretańskim, mieszczący obecnie
muzeum archeologiczne. Zabudowa miasta raczej partero
wa (strefa sejsmiczna), właściwie bez określonego stylu. Kil
ka gmachów rządowych i pałac króla Idrysa wyróżniają
się bogactwem typowo arabskiego zewnętrznego zdobnictwa.
Uderzająco duża ilość kościołów. Chyba więcej widać wież
kościelnych niż meczetowych minaretów, ale pamiętać mu-

simy, że przez długie lata rządzili tutaj Włosi.
Rzut oka na wystawy sklepowe i cennik jadłospisów

w barach utwierdza nas w przekonaniu, że powinniśmy ra
czej rozejrzeć się za jakimś kinem. Znaleźliśmy wreszcie
kino, ale ponieważ Jilm był kowbojski, a taki na ogół moż
na bez oglądania .opowiedzieć od początku do końca — zde
cydowaliśmy się wracać okrężną drogą na statek. Wysła
liśmy również listy do Rodzin.

Idąc wolno w kierunku statku mijamy dziesiątki mniej
szych i większych kafejek, gdzie dostojni i brzuchaci Li-
bijczycy sączą swoje nargile, lub naparsteczki szatańskiej
kawy, popijając ją wodą. Ani jednej kobiety, Kobieta jest
tu jeszcze stworzeniem nieczystym i niegodnym towarzysze
nia mężczyźnie w jego wieczornych sjestach. Te kobiety,
które z rzadka przemykają ulicami są szczelnie zakwefió-
ne — spoglądają na świat boży — przepraszam, allacho-
wy — tylko jednym okiem. Drugie ukryte w fałdzistościach
czarczafu.

Aleksandria. Pierwszego wieczoru po wysłaniu listów do
domu postanowiliśmy pospacerować trochę po najbardziej
reprezentacyjnej i handlowej dzielnicy. Ponieważ już daw
no zapadł zmrok — utonęła w nim cała reprezentacyjńość,
pozostały tylko jaskrawo oświetlone wystawy sklepowe, fa
sady kin i wejścia kabaretów. Ceny jak na nasze możliwo
ści astronomiczne. Decydujemy się na film z Flipetń i Fla-
pem. Rozrywka niewybredna, niemniej jak zawsze zabaw
na. W dobrym nastroju opuszczamy kino i postanawiamy
wstąpić gdzieś na piwko. Zaintrygowani nazwą sąsiadującej
z kinem restauracji PAM-PAM (bywalcy Hongkongu wie
dzą, że oznacza to tam pewien rodzaj damskich usług) po
stanawiamy, że właśnie tam wydamy nasze resztki Cennych
dewiz. Wytworna elegancja i nieskazitelną czystość, tu
dzież rzut oka na niemniej wytworne menu przekonało nas

jednak, że „pam pam” najprawdopodobniej w języku arab
skim oznacza zupełnie co innego.

Wypiwsży po piwku, posłuchawszy dobrej, europejskiej
orkiestry, popieściwszy oczy powabem pięknych Arabek
(będących zresztą w towarzystwie równie zabójczo, przystoj
nych „Ramzesów”) — uregulowaliśmy rachunek i z bardzo
lekką kieszenią znaleźliśmy się na ulicy. Jak we wszyst
kich arabskich krajach tak i tu, choć już była późna godzi
na, wiele kafejek było jeszcze otwartych, gdzie tylko i wy
łącznie męskie towarzystwo pociągało nargile, grało w kar
ty, domino i inne bliżej nam nie znane gry.

Następnego dnia uzgodniliśmy z
’

przełożonymi i wyjecha
liśmy na całodniową wycieczkę do Kairu i Gizeh. Wyciecz
ki takie organizuje dla polskich marynarzy „Pan Ali” —

Arab świetnie mówiący po polsku. Nauczył się naszego ję
zyka w czasie ostatniej wojny. Ostatniego wieczoru w Alek
sandrii poszliśmy sobie ot tak pospacerować bez celu. Szyb
ko wydostaliśmy się* z niezbyt pięknie pachnącej dzielnięy
portowej na nadmorski bulwar— jeden (z najpiękniejszych
zakątków Aleksandrii. Przyjemnie jest tu posiedzieć na

chłodnych kamiennych ławeczkach, popatrzeć na powle
czone srebrną'poświatą księżycową — morze i... pomarzyć
trochę, potęsknić „do bliskich dalekich i drogich”.

Jak drogocenna, złotymi cekinami wyszywana materia'’
przed nami nocna panorama Beirutu. Jaśniejący świt po
woli wyłania z mroku ogromne masywy górskie, u stóp
których położona jest prastara, licząca kilka tysięcy lat sto
lica Libanu. Wielki' ośrodek legalnego i nielegalnego han
dlu. Świetny klimat, bliskość ośnieżonych gór. Bajkowe pa
łacyki naftowych szejków, wielkich hurtowników, armato
rów i... przemytników. Lokale i kabarety nie ustępują prze
pychem najsłynniejszym paryskim.

To, że tu się przede wszystkim handluje widać już na re
dzie, gdzie , kilkanaście statków czeka na miejsce, przy kei
w porcie.' Ponieważ, „NOWA HUTA” przywiozła żywność,
więć od razu wprowadzają nas do portu. Jako się rzeklo,
że w Beirucie źyje się handlem, tak i postanowiliśmy parę
godzin wolnego czasu poświęcić na odwiedzenie słynnych
beji‘uckich „suków”. Jak to się dzieje, że niemieckie towa
ry są tu o 1/3 tańsze jak w Niemczech — włoskie o połowę
tańsze jak w Italii — japońskie poniżej cen obowiązujących
w Krainie Kwitnącej Wiśni — pozostanie chyba na zawsze

tajemnicą różnych machinacji celnych. Fakt jest faktem, że
na całej naszej trasie Beirut jest najtańszym dla nas por
tem. Gdyby nie to, że o nieomal każdy drobiazg trzeba się
zawzięcie targować (Arab nie uznaje klientów, którzy się
nie targuja i odnosi się do nich wręcz pogardliwie), to może

by i zostało trochę czasu na dalsze zwiedzenie Beirutu —

niestety czas nieubłaganie szybko leci i trzeba wracać na

(Dokończenie na str. 5)
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Chodzi o życie

Na styku medycyny i prawa
Medycyna, jak wiadomo,'

czyni obecnie ogromne
postępy. Spowszedniały

już zabiegi, które dotychczas
przeważnie kończyły się śmier
cią i podejmowane były' jako
ostateczność... To co do nie
dawna wydawało się niereal
ne, nie do osiągnięcia, na co

odważali się nieliczni mis
trzowie, dziś jest dostępne dla
chirurgów, oddalonych od nau
kowych centrów i wielkich
klinik. Czytamy i słyszymy o

rewelacyjnych operacjach, na
suwających mimo woli skoja
rzenie z cudami: o wszczepie-
niach tranzystorowych pomoc
ników serca, o zastępowaniu
chorych nerek przeszczepio
nymi zdrowymi.

Ale właśnie postępy chi
rurgii stwarzają nowe kłopo
ty. W ślad za rozwojem me
dycyny nie nadążają regulują
ce jej poczynania akty praw
ne. I chirurg, przystępując do

ratującego ludzkie życie za
biegu, często nie wie — czy
wolno mu ten zabieg wyko
nać, czy nie.

Czy np. ryzykując skompli
kowany zabieg, po którym —

jeśli się uda — jego pacjent
pozostanie nieuleczalnym kale
ką, chirurg działa słusznie?
Czy pobranie nieuszkodzonego
organu od zmarłego wskutek
wypadku, przeszczepienie nie
uleczalnie choremu pacjento
wi — i uratowanie mu życia,
nie jest sprzeczne z prawem?
Przecież do tej pory nie zo
stało ostatecznie ustalone, czy
przy orzekaniu o śmierci ma
ją decydować tradycyjnie
przyjmowane objawy — jak
brak oddechu, tętna, zatrzy
manie działalności serca, nie
ruchomość źrenic — czy też
nowoczesne metody: elektro-
kardiogram (prosta linia na

nim, oznaczająca brak działal
ności serca) i wykres elektro-
encefalogramu, wskazujący na

ustanie działania mózgu. Na
pewno to drugie, ale... przy
zastosowaniu tych zdobyczy
techniki medycznej, na pewno
byłoby za późno na transplan
tację, a więc i na uratowanie
życia pacjentowi-..

Rozwój medycyny stwarza

więc szereg bynajmniej nie
medycznych problemów:
cjalnych, psychologicznych,
humanistycznych, prawnych,
ekonomicznych. O wadze tych
problemów świadczy m. in. to,
że w różnych krajach istnieją
odmienne przepisy, dotyczące
przeszczepiania narządów, po
branych zarówno od osób ży
wych, jak i zmarłych. W jed
nych krajach pozwala się na

to — w innych nie. Tymcza
sem wykonano już na święcie
ponad tysiąc udanych operacji
przeszczepiania nerek i szanse

ratowania tą drogą nieuleczal
nie chorych ludzi stale wzra
stają. Ba, są nawet próby u-

tworzenia „banków”, magazy
nujących tkanki i organy cia
ła ludzkiego, z których w rft-

j zie koniecznej potrzeby mógłby
korzystać chirurg!

Lekarze, prawnicy, zaintere
sowani tymi ważnymi dla ży
cia problemami przedstawicie
le innych dyscyplin nauko-

, wych, dotychczas jeszcze nie
I

so-

„doszlifowali” w tej dziedzinie
wspólnych poglądów. I dobrze
jest, że te problemy są coraz

częściej tematem międzynaro
dowych spotkań i ożywionych
dyskusji. Choćby takich, jak
ta, która ostatnio odbywała się
w Vv arszawie — pod egidą
Międzynarodowej Federacji
Towarzystw Chirurgicznych.
Wyłożyli na niej swe kłopoty,
wątpliwości i projekty chirur
dzy we wszystkich częściach
świata — wszystkich zaś zaj
mowała głównie sprawa prze
szczepiania narządów. Na ma
teriale z tej konferencji o-

przeć się będzie mogłą Fede
racja, przy pracach nąd ujed
noliceniem przepisów — tam

gdzie bardziej niż gdziekol
wiek zazębiają się medycyna i
prawo...

" ■ Kor. .

I

Nazwisko po rozwodzie

W ciągu 48 godzin opróżniły sę
magazyny trzech sklepów na Car-

naby "Street ^w* 'Londynie, których
właściciel przygotował wybór sty- :

lewych garniturów w ..małych
wymiarach. Ubrania. wykupili je
dnak nie młodzi chłopcy niewiel
kiej tuszy i wzrostu, a... dziew
częta, które chciały się upodob

nić do swych chłopców.
CAF—AP

Uwagę naszych Czytelników
pragniemy zwrócić na bardzo in
teresującą płytę, wydaną właśnie

przez Polskie Nagrania, z nastę
pującymi utworami Krzysztofa
Pendereckiego: Psalmy Dawida na

chór mieszany i perkusję (z 1958

r.) — piękne i pełne ekspresji,
Sonata na wiolonczelę i orkiestrę
(z 1964 r.), Anaklasis na smyczki
i perkusję (z lat 1959—60) -

oryginalny o niezwykłych
tach dźwiękowych, Stabat Mater

na trzy chóry a cappella (z 1963 r.)
— jeden z najbardziej skupionych
i oszczędnych utworów tego kom
pozytora oraz Fluorescencje na

wielką orkiestrę (z 1961 r.) o nie
zwykłym, intrygującym brzmie
niu. Śpiewa Chór Filharmonii Na
rodowej w Warszawie, grają or
kiestry Filharmonii w Poznaniu i

warszawskiej Filharmonii Narodo
wej pod dyr. Andrzeja Markows- i

kiego (Muza XL 0260).
Dwie płyty w wykonaniu Jana

Kiepury na pewno szybko znikną
z wystaw i sklepów. Radzimy
więc pospieszyć się. Jedna z nich

p. n. Arie operowe zawiera 12
utworów z „Cyganerii”, „Car-1
men”, „Toski”, „Turandot” i in., I

które w pamięci wielu naszych >

Czytelników na zawsze kojarzą I

się z nazwiskiem tego wielkiego |

j śpiewaka. (Muza XL 0345). Druga
płyta p. n. Pieśni i piosenki fil
mowe obejmuje m. in. tak znane

pozycje jak np. Brunetki, blon
dynki, Musisz w tę noc moją być,
Wróć do Sorrento, Signorina itd.

(Muza XL 0346).
----- 0-----
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Najazd na jaskinię
Wierzchowiecką

japońskiej poczty
W Japonii wprowadzona nie

dawno do obiegu znaczki poczto-. —

_ _

-

we, powleczone delikatną wars-, salach, lub W pobliżu wejść,
twą świecącej substancji, zmiana ■Ten nagły wzrost zaintereso-
niedostrzegalna dla naszego oka wania
jest .podstawą sortowania kores
pondencji przez specjalne, nowe

maszyny, które w zależności od

rodzaju tej świecącej substancji,

tłumaczy w pewnym
stopniu niewielka odległość
Wierzchowia od naszego hiia-

_________ ________ ____________j“i sta, przy bardzo dogodnej ko-
błyskawicznie dzielą przesyłki na munikacji autobusowej. Jaski

nia na pewno warta jest obej-
JOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

lotnicze, zwykłe, ekspresowe itp.

TAAAKIE GRZYBY — WE WŁOSZECH

Nie słyszeliśmy dotąd, aby Włosi, znani ze swoich zamiłowań my
śliwskich, byli zamiłowanymi zbieraczami grzybów. Oto mieszkaniec

włoskiej miejscowości Pietraporzio— G. Frigerio, któay dwa dni temu

znalazł kilka grzybów. Ten, który trzyma w ręku waży 10 kg, trzy
pozostałe leżące na ziemi razem ważą 12 kg. Żałujemy bardzo, ale
nie wiemy, jakie to były grzyby, trufle? nurchawski?, tęgoskóry?

— Phntofax

Jaskinia Wierzchowiecką, i rżenia, a ten kto chce dokład-
jedna z najpiękniejszych w j nie poznać jej baczne odgałę-
Jurze Krakowsko - Często-' zienia, kręte korytarze i

chowsklej, stała się ostatnio przejścia (łączna ich długość
niezwykle popularna. W każdą sięga 600 iń) oraz oryginalne
niedzielę jest tam rojno i ■Ukształtowanie ścian i stropów
gwarno, liczne grupy turys-1 — musi odwiedzić ją wiele
tów biwakują już od sobotnie-j razy. Turystyczna pasja poz-
gó popołudnia w podziemnych nawcza byłaby godna najwyż-

nie
by-
nie
żal

jas-
czy-

za-

Naj-

szej pochwały, gdyby
smutny fakt, że jaskini
najmniej ta popularność
wychodzi na dobre. Aż
patrzeć w jak szybkim tempie
postępuje dewastacja tego
pięknego dzieła przyrody: na-

■cieki stalaktytowe, tworzące
się na stropach i ścianach, są
stale utrącane, głazy — natu
ralne stoły w dużej sali zaś-

i miecone resztkami spleśniałej
żywności, po kątach pełno od
padków, z ustronniejszych za
kamarków płyną zapachy, nie

i pozostawiające złudzeń co do
swego pochodzenia.

Jeszcze kilka lat temu
kinia była pusta, cicha i
sta. Na naszych oczach
mieniono ją w śmietnik,
wyższy czas na ratunek. Nie
wątpimy, że pośpieszą z nim

I społeczni strażnicy przyrody z

bardzo ofiarnej i aktywnej
grupy krakowskiej. Wszystkie
jaskinie — jak wiadomo —

znajdują się pod ochroną.
Trzeba to prawo wyegzekwo
wać, pouczając niedoświadczo
nych turystów, karząc tych,
którzy świadomie niszczą na
turalne piękno. Jaskinia
Wierzchowiecką jest dostępna
dla wszystkich, ale nie można

przywłaszczać sobie prawa do
zachowywania się w niej, jak
we własnym :— i to w dodat
ku bardzo niechlujnym — do
mu. (hsl

Z. Z. Czy b. żona po roz-

= wodzie, który nastąpił z jej
j winy, ma prawo nadal używać
i nazwiska b. męża, czy też mo

żna jej tego prawnie zabronić?

Zona ma prawo sama, z wła
snej woli, w ciągu 3 miesięcy
od daty uprawomocnienia się
wyroku rozwodowego, powró
cić do nazwiska, jakie nosiła

przed małżeństwem, składając
odpowiednie oświadczenie w

urzędzie stanu cywilnego. Nie
ma jednak przepisu, który w

drodze przymusowej nakazy
wałby rozwiedzionej żonie po
wrócenie do poprzedniego na
zwiska. (JP)

Wymiana piecyka
R. K. Gazowy piec kąpielo

wy w łazience oraz bateria
kurków na ciepłą i zimną wo
dę są już zupełnie zniszczone

(od 20 lat nie wymieniane).
Czy mam je wymienić na koszt

własny, czy też ma to zrobić

administracja domu?

Musi je Pan wymienić na

koszt własny, ponieważ loka
torzy na koszt własny instalu
ją, remontują i wymieniają u-

rządze-ia łrs^enkrwe. (wł)

Wielka Encyklopedia
Studentka”. Bardzo chcia’a-

bym nabyć Wielką Encyklo
pedię, ale nie wiem, czy są je
szcze możliwości?

Niestety nie, gdyż jak ms

poinformował „Dom KLiążli”,
wszystkie trlny subskrypcyj
ne zostały przez księgarnie w

całości sprzedane jeszcze w ub.

roku, a Państwowe Wydawnic
two Naukowe w najbFższ* 7m
czańe wznowienia nie przewi
duje. (s)

Z jakich przedmiotów?
„Czytelnik”. Proszę mi po

dać, z jakich przedmiotów.zda-
je się egzamin wstępny (ustr.y

I i pisemny) do Wyższej Szkoły
•j Ekonomicznej?
i Wg informatora dla kandy-
I datów do szkół wyższych na

I rok szkolny"1966/67, egzamin
| v. s'ępny obejmuje n~ stępują-
| ce przedmioty: na kierunek
i handlu zagraniczną (nlorsi;i):

pisemny — 2 języki cbr*e no*

i’weżyt-ne, historio,, matem*'

'

ka, ustny — feogr^fia. Na

kierunek inżyn?eryjn o-ekono
miczny przemysłu spożywcze
go: pisemny — m^^em-tyka,

’

rstny: matematyka i chemia.
Na pozostałe wydziały- — pi
semny: historia, m^tema^ka.
ustn" — geogr-fia. (am)

Wynagrodzenie
prowizyjne

T. K., Kiaków. Jestem ren-

cistą-inwalidą, któremu zapro
ponowano pracę sprzeuawcy
w kiosku „Ruchu”. Czy pracu
jąc na tym stanowisku z pro-

I wizyjnym wynagrodzeniem, o-

I trzymałbym po ukończeniu

t wieku starczego; rentę starczą?
| Wobec nowych przepisów,

!b zgodnie z którymi osoby pra
cujące na prowizji m.ają być
objęte rentą starczą —- prosi
my uprzejmie o bezpośrednie

| porozumienie się w tej spra-
| wie z wydz. ZUS, K-aków,
| Pędzićhów 27. (mar)

Będzie iasno!
„Mieszkańcy ul. Lobzow-

| skiej”. Nasza uhea jest ocec-

| nie b. rucuLWa, jest polącze-
| mem Bronowie z Nową łiu.ą,
I ale b. źle csw-etlona. W.ele
| lamp jest nieczynnych,’ prosi-
I my interweniujcie, gdyż łatwo
f o wypadek!-

Spełniając Waszą prośbę,
s zwróciliśmy się do Dyrekcji

Zakładu Energetycznego Kra-

ków-Miasto, która zapewniła
nas, że lampy zostaną napra.
wionę, a ponadto, że w planie
inwestycyjnym na rok 1567

przewidziano nowoczesne o-

świet-lenie rtęciowe w ul. Ło
bzowskiej. (ol)

Opłata za dojazd
„Czytelniczka”. Zgłosiłam do

g naprawy telew‘zor w punkcie
I ZURiT. W umówionym dniu

przyszedł technik, naprawił te
lewizor i w rachunku umieścił
ra. in.: za transnort — 20 zł.

Transportu przecież żadnego
nie było?

Opłatę za transport nalicza się
za usługi, wykonane w miesz
kaniu zleceniodawcy prry u-

życiu środka transportu ZURiT
lub za dojście technika, (am)
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Do widzenia Claudio
czyli człowiek to istota skomplikowana
J uliusz Kydryński, dzien-

nikarz, wojażer, autor i
wygłaszacz odczytów oraz

stypendysta Harwardu, na
pisał rzecz pod tytułem DO ......

__ ___

WIDZENIA CLAUDIO. — Pornografia zamiast
Rzecz ta nie jest ani po
wieścią, ani reportażem,
czym zaś jest — niechże się
martwią uczeni w piśmie.
Rzecz w każdym razie ma

w sobie coś z powieści —

sympatyczno - poetyczny
wątek przyjaźni między
Juliuszem Kydryńskim a

uroczą Amerykanką Clau
dią (romansowy podtekst
wątku zaznacza się z właści
wą pisarzowi delikatnoś
cią). I wiele z reportażu:
rzetelną (na ogół) informa
cję o stosunkach społecz
nych i obyczaju. Informa
cje dotyczą dziedzin bardzo
ciekawych. Na przykład —

— Młodzi inteligenci a-

merykańscy. Ich sposób
bycia, ideały, warunki, me
tody izdobywanią pieniędzy,
treść ich rozmów, szanse

oicha-
ałej
3i-
wym. w

dzają mężów, . mężowie
zdradzają żony, wszyscy

razem, co niedziela idą do
kościoła. Rozpusta w samo
chodach. Cnota na pokaz.

od24Xdo
PONIED ZIAŁEK

kariery, marzenia
merykańskiej m

stabiliząc
— Udział Wyż.

walce o urzeczywistnienie
równości rasowej. Obłu
da polityków. Policja prze
ciw szlachetnym manife

stantom, słowa prze
ciw rasistom.

— Przerost techniki, nie
dobór prawdziwej kultury.

Wystawa Światowa w New
Yorku obnaża tę dys
proporcję. Oferuje się tam
Człowiekowi niewiele wię
cej niż szereg coraz to no-

Wycłi guziczków, które
zwiększą jego wygodę.
Włączanie guziczków przy
akompaniamencie wznios
łych haseł wolności i bra
terstwa. Automatyczny A-
braham Lincoln wygłasza
kawałki własnych przemó
wień. Żywi spadkobiercy
cieszą się guziczkami.
Przyciskają.

— Straszne dzielnice wy
kolejeńców w New Yor
ku, Chicago i Bostonie.
Starzy, samotni pijacy. Bu

downictwo mieszkaniowe.
Próby likwidacji slumsów.

— Pruderia. Zony zdra-

swobody życia.
Juliusz Kydryński jest o-

sobnikiem myślącym, o-

próez wiadomości daje
nam więc również (prze

praszam, — przede wszyst
kim) ich wykładnię. . I n-

terpretuje. Jego
prawo. Moje dobre prawo
— wątpić. Na przykład:

— Wiadomo, że Stany
Zjednoczone są hajbogat-
siyrn krajem świata. I wia
domo, że równocześnie w y-
kształcenie jest tam

dobrem, za które trzeba
płacić, że olbrzymia więk
szość studentów zarabia ną
swoje utrzymanie i czesne,
że nawet średnio zamożni
rodzice z zasady nie po
krywają kosztów studiów
dzieci. Ale Claudia, posia
daczką Volkswagena (dwa

tysiące dolarów) i jedyna
lokatorka skromnego dom-

ku, który ino że wynająć,
Claudią chyba nie może
służyć za dowód trudności,
jakię młody Amerykanin
spotyka na drodze swoich
artystyczno - umysłowych
ambiejt,

— Wiadomo, że Stany
Zjednoczone są krajem ka
pitalistycznym, że jedni
dziedziczą miliony a dru
dzy ledwie wiążą tak zwa
ny koniec z końcem, haru
jąc niby staropolskie woły,
Ale fakt, źe Claudia odnosi
do sklepu butelki po piuiie,
nie śuńadczy bynajmniej o

tym, że Claudią jest uboga
lub dziwacznie oszczędna.

Gdyby Juliusz Kydryński
należał do Polaków mniej
delikatesowych, rozumiał--
by,' że nikt w jego kraju
nie marzy o 'stopie pozwa
lającej wyrzucać do śmiet
nika dwuzłotówki. Albo
wiem nie tu, wcale nie tu

ppgrzebano psa.
Nie dlatego kapitalizm

jest zły, że ludziom opłacą
się wymieniać butelki.

Wątpliwości można by
mnożyć. Można by na kó-

nieć spytać, czemu właści
wie, mówiąc o zjawiskach
wysoce ,

teatrze i
słońskich

gdzie śpiewa się songi mu
rzyńskie, o demonstracjach
CORE i o światłach Man
hattanu —■raz po raz au
tor nasz stwierdza, że A-
meryka jest przeraźliwie
nudna. Można by — ale to
nie fair. Kydryński po
prostu tylko udaje, że na.

pisał bardzo interesującą
książkę o Ameryce. Juliusz
Kydryński jest wrażliwym
polskim intelektualistą,
który ogląda świat po to

jeno, by poczuć jak mu

smutno, nudno i tęskno, i
że wszędzie dobrze ale w

domu najlepiej, i że czym
forsa wobec duszy i w b-
góle... Książka o Juliuszu
Kydryńskim udała się na
prawdę.

ANNA TARSKA

atrakcyjnych, o

akademików bo-
ź o klubach,

Juliusz Kydryński: DO WI
DZENIA CLAUDIO. Wydawni
ctwo Literackie, Kraków 1966,
Cena 15 zł.

Mimo że współczesna moda ka
żę się ubierać dziewczętom bar
dzo kuso, modele młodzieżowe,
jakie zaprezentowali producenci
na Krakowskim Festiwalu Mody,
odznaczały się chwalebnym umia
rem. Oto jeden z proponowanych
komplecików — spódniczka tro
chę powyżej kolan w szerokie

kontrafałdy, zakończona na bio
drach efektownym paskiem. Bluz
ka z dzianiny. Kreacja zdobyła
pełne uznanie, oraz złoty medal.

Fot. J. LEWICKI

Na ważny temat dróg i mostów
Komisja Komunikacji WRN

w Krakowie obradowała nad
pnojektem planu budowy dróg
i mostów w latach 1966—70 w

woj. krakowskim.
W zakresie dróg lokalnych

wartóść robót drogowych w

tej 5-latce ma wynosić 2.025
minzł,ztymże37proc,o-
gólnego planu robót ma być
pokryte z tżw. środków bu
dżetowych, zaś pozostały pro
cent — ze środków własnych
powiatów, m. in. dzięki reali
zacji czynów społecznych.
Przewidziana jest budowa 178
km dróg i 182 mostów oraz_
remonty i modernizacja 1411"
km dróg. Powiatowe Zarządy
Dróg Lokalnych planują bu
dowę zaplecza technicznego
w Bochni, Tarnowie, Limano
wej, Nowym Targu, Wadowi
cach,. Dąbrowie Tarnowskiej
i Brzesku.

Opracowywanie planu bu
dowy dróg państwowych na

terenie woj. krakowskiego

Jest w trakcie i Woj. Zarząd
Dróg Publicznych w Krako
wie ma przesłać gotowy plan
do zatwierdzenia w Minister
stwie Komunikacji
nieć br. W tym
jektuje się, iż
drogi i mosty do
niosą 2.391 min
1.992 min zł przeznaczy się
na utrzymanie dróg, 399 min
zł na inwestycje. Wybuduje
się z tych środków 96 km
dróg państwowych na odcin
kach Szczawa — Kamienica,
Zubrzyca — • Zawoja, Mie
chów — Działoszyce, Cło —

Niepołomice, Kraków — My
ślenice. Nadto mają być pro
wadzone prace przy 10 mos
tach i 4 wiaduktach. Przewi
dziano także budowę zaplecza
technicznego w Bochni, No
wym Sączu, Tarnowie i Olku
szu oraz budowę zakładu pre
fabrykatów w Żabnie i Ka-

pod ko-
planie pro-
nakłady na

1970 r. wy-
zł, w tym

fabrykatów w Żabnie i
mieniołomu w Dublu.

(z)

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Fabryka Kosmetyków „Mjraeulum” w Krakowie,
ul. Żabłocie 23 — poszukuje kandydata na stano
wisko' KIEROWNIKA OCHRONY P. POŻAROWEJ.

Wymagane odpowiednie kwalifikacje. — Warunki

pracy i płacy do omówienia w Dziale Kadr.

Przedsiębiorstwo uspołecznione branży samochodo
wej — zatrudni natychmiast KIEROWNIKA MAGA
ZYNU CZĘŚCI SAMOCHODOWYCH, posiadającego
odpowiednie kwalifikacje. Oferty pisemne składać:
„Prasa” — Kraków, Wiślna 2, dla nr K-9843.

Krakowskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Ogólne
go — Kraków, ul. Łokietka 25 — zatrudni natych
miast PRACOWNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCH
CO WYUCZENIA ZAWODU: malarz, tynkarz (tyn
kowanie mechaniczne), parkieciarz, lastrikarz,
ziarz, betoniarz, zdun.

Wyfnagane ukończenie 18 lat.

Dla pracowników zamiejscowych — bezpłatny
tel oraz odpłatna stołówka. — Przedsiębiorstwo
pewnia
stosowane w budownictwie.

Warunki płacy i pracy do omówienia w Dziale
Zatrudnienia i Płac — Kraków, ul. Łokietka 25 —

pokój nr 41, telefon 353-08.

rii-

ho
ża*

wszystkie świadczenia socjalne i bytowe,

Przedsiębiorstwo Instalacji przemysłowych w Nowej
Hucie, Kraków-Łęg, ul. Centralna — zatrudni na
tychmiast MONTERA WOD.-KAN., ROBOTNIKÓW
NIEKWALIFIKOWanych (kopaczy, ładowaczy),
SPAWACZY ELEKTRYCZNYCH i ACETYLENO
WYCH, ŚLUSARZY (wysoko kwalifikowanych),
KIEROWCÓW. SAMOCHODOWYCH z I i II kąt.
prawa jazdy, elektryka utrzymania ruchu z Ili
lub IV grupą bhp., ABSOLWENTÓW SZKÓL ZA
WODOWYCH o specjalności monter instalacji sani
tarnych, c. o., gaz., względnie przemysłowych —

na wstępny staż pracy, ABSOLWENTÓW SZKÓŁ
ZAWODOWYCH o specjalności ślusarz — na wstępny
staż pracy, INŻYNIERÓW INSTALACJI SANITAR
NYCH lub PRZEMYSŁOWYCH względnie INŻYNIE
RÓW MECHANIKÓW ze znajomością branży insta
lacyjnej — z uprawnieniami budowlanymi, TECH
NIKÓW INSTALACJI SANITARNYCH, Względnie
PRZEMYSŁOWYCH z uprawnieniami budowlanymi
— na stanowiska kierowników budów, MISTRZÓW
i TECHNIKÓW BUDOWY.

Wynagrodzenie według Układu Zbiorowego Pracy
W Budownictwie. Dla zamiejscowych hotel robotni
czy zapewniony. — Podania przyjmuje Dział Za
trudnienia i Szkolenia, pokój nr 104.

Dojazd tramwajem linii 4, 5 lub 15 do Czyżyn, na
stępnie autobusem 125.

Godz. 16.40 Kronika, 16.55 Wiado
mości, 17 Przygody błękitnego ry
cerzyka — film dla dzieci, 17,10
Refleks — dla mł. widz., 17.30 Kla
kson — magaz. mótoryz., 17.50 Ju
tro będzie zima, 18.15 Kino kr/fil
mów:, 18.45 „Eureka” — magaz.
popu.1.-nauk., 19,20 Dobranoc, 1S.30

Dziennik, 20 Teatr TV „Beniow
ski” — J. Słowackiego, 21.05

„Dzień ONZ” — koncert z Pary
ża, 22.10 Dziennik, 22.25 Progr. na

jutro.
WTOREK

9.55 Język poi. dla kl. IX, 10.35

„Umrzeć w Madrycie” film fran.,
11.55Dlakl.ViVIzcyklu„O
miejsce wśród ludzi”, 12.25 — 15.55

przerwa, 15.55 Progr. dnia, 16 i

16,30 Politechnika: Matematyka.
17 wiadomości, 17.05 Młodzi wyna
lazcy — dla mł. widz., 17.20 „Koś
ciuszko w Krakowie” z cyklu
„Klub pod smokiem” — dla mŁ

widz., 17.50 Informator handL, 18
Kurs rolniczy, 18.30 Zespoły tane
czne, 18.55 „Bryza” — magaz.
morski, 19.20 Dobranoc, 19.30

Dziennik, 20 „Pas — cnotą”, 20.15

„Umrzeć w Madrycie” — film

fran., 21.40 Wszechnica' TV: Dale
kie drogi, 22.10 Dziennik, 22.25

Progr. na jutro, 22.90 i 23 Politech
nika: Matematyka (powtórz.).

9.00 Wspomnienie zła —? film z se
rii „Baron”, 9.55 Fizyka dla kl. VI,
10.25—12.45 przerwa, 12.45 Chemia
dla kL VII, 13.15—-13.50 przerwa,
13.50 Progr. dnia, 13.55 Mecz pił
karski (Górnik Zabrze — Vor-
waerts Berlin), 15.50 Lekcja jęz.
ros., 16.10 Przypominamy, radzi
my, 16.20 PKF, 16.30 Kronika, 16.45

Wiadomości, 16.50 Teatr Mł. Widza

„Niejawny zespół filmowy
Sfinks”, 17.35 Nie tylko dla pań,
17.55 Wszechnica TV: z cyklu
Perspektywy, 18.30 Muzyka daw
na, 19 Za wolność waszą i naszą
— film poh, 19.20 Dobranoc, 19.30
Dziennik, 20 „Grają Skaldowie”,
20.15 Wspomnienie zła -r- film

ang. z segrii „Baron”, 21.05 Świa
towid, 21.35 Na półkach księgar
skich, 21.45 Dziennik, 22 Teatr TV:

„Chłopcy” St. Grochowiska.

CZWARTEK

10.55 Język polski z cyklu: Spot
kania, 11.25—16.25 przerwa, 16.25

Lekcja jęz. franc., 16.50 Progr.
dnia, j 16.55 wiadomości, 17 . Kino
wPty^*, 17.20 'Klub 'Pancernych-,
17.40 Z; cyklu y,Medale i detale”,
18 Informator turystyczny, 18,10
Sylwetki X Muzy, . 18.35 Kiedy
trzeba podjąć decyzję, 18.55 „Szu
kamy przeboju” — progr. roz-

rywk., 19:20 Dobranoc, 19.30 Dzien
nik,. 20 „Świątnickie złoto’* — rep.
film., 20.15 Teatr Kobra: „Obraz
w czarnej ramie” wid. krymin. J.

Langera, 21.30 Trybuną telewizyj
na, 22.15 Dziennik, 22.30 Progr. na

jutro, 22.35 Lekcja jęz. franc.

Przedsiębiorstwo Przemysłowe Budowy Huty im.
Lenina zatrudni natychmiast KIEROWNIKA SEKCJI
KSIĘGOWOŚCI, Z-EĘ GŁ. KSIĘGOWEGO, ze zna
jomością księgowości przemysłowej oraz PRACOW
NIKÓW FIZYCZNYCH KWALIFIKOWANYCH
W ZAWODACH BUDOWLANYCH i NIEKWALIFI-
KOWANYCH — mężczyzn w wieku ponad 18 lat.

Warunki pracy i płacy wg Układu Zbiorowego
Pracy w Budownictwie.

Po miesiącu pracy dla żarniejscowyćh pracowni
ków — zwrot kosztów podróży.

Zakwaterowanie w hotelaeh robotniczych. — Na

miejscu tanie wyżywienie w stołówkach.
Dla chcących zdobyć zawód budowlany — Istnieje

możliwość uczęszczania na kursy szkolenia wewnątrz7
zakładowego i do szkół — techników wieczorowych.

Do podjęcia pracy należy zgłaszaćsię z ważnym
dowodem osobistym ze skreśleniem (wymeldowa
niem) w książeczce wojskowej.

Zgłoszenia należy kierować: — Dział Zatrudnienia
PPB. HiL, telefon 428-74. — Dojazd tramwajem nr

4, 5, 16 — przedostatni przystanek przed Walcownią.

Hutnicze Przedsiębiorstwo Remontowe Oddz. Re
montowy przy Hucie im. Lenina w Krakowie — za
trudni natychmiast:

INŻYNIERÓW na stanowiska st. inżynierów spa
walnictwa, dokumentacji, technologów remontów
i konstruktorów,

TECHNIKÓW na stanowiska mistrzów robót elek
trycznych, energetycznych, mechanicznych, techni
ków obmiarh, kalkulatorów i dyspozytorów trans
portu,

Ślusarzy maszynowych, konstrukcyj
nych i INSTALACYJNYCH-

SPAWACZY ELEKTRYCZNYCH i AUTOGENICZ-

NYCH,
ELEKTROMONTERÓW,
MURARZY BUDOWLANYCH,
MALARZY KONSTRUKCYJNYCH,
DEKARZY i BLACHARZY,
Dla pracowmkćw wyseko kwalifikowanych zagwa

rantowane najwyższe wynagrodzenie zgodnie
z Układem Zbiorowym Pracy Hutnictwa i bezpłatne
zakwaterowanie w hotelach pracowniczych.

Pracownicy, którzy, podejmą pracę, otrzymają po 2
latach wynagrodzenie z tytułu Karty Hutnika, zaś

pę 1 roku ekwiwalent węglowy.
Pracownicy winni zgłaszać się z dowodem osobi

stym i książeczka wojskową w • Dziale Kadr
HPR -— OR bud. 30 — (drugi przystanek od bramy
Tlównej Huty im. Lenina).

Krakuwskię Py?edsiębiarstwo Robpt inżynieryjnych
Nr 2 Nowa Hula, al. Planu 6-letniego (Fort Psąorna),
zatrudni natychmiast INSPEKTORA KONTROLI
FUNDUSZU PŁAC ze średnim wykształceniem tech
nicznym i kilkuletnią praktyką w zakresie normo
wania i kontroli funduszu płac. — Zgłoszenia pro
simy kierować do Działu Zatrudnienia i Szkolenia.

prezydium Powiatowej Bady Narodowej — Powia
towy Zarząd Dróg Lokalnych w Proszowicach, ul.
1 Maja 72 — zatrudni KIEROWCÓW z I i II kat.
i ewent. III (wg starych zasad) kat. prawa jazdy —

KIEROWCÓW CIĄGNIKÓW, MECHANIKÓW SAMO
CHODOWYCH (silnikowych i podwoziowych), ME
CHANIKÓW SPRZĘTU CIĘŻKIEGO do remontu ko-<

parek, spychaczy itp., ELEKTRYKÓW KONSERWA
TORÓW 1 ELEKTRYKA SAMOCHODOWEGO.

Technikum Elektrotechniczne — Kraków, Kamień
skiego 49 — przyjmie natychmiast Z-CĘ DYREKTO
RA d. s. ADMINISTRACYJNYCH — wymagane wy
kształcenie wyższe oraz KIEROWNIKA ZAJĘĆ PO
ZALEKCYJNYCH — z wykształceniem muzycznym.

Zgłoszenia: telefon 628-68.
Ponadto przyjmie NAUCZYCIELI ZAWODU o spe
cjalności maszyny elektryczne oraz GŁ. ENERGETY
KA — wymagane wykształcenie średnie i praktyka.

Zgłoszenia: — telefon 603-94.

Nauka

LEKCJĘ pisania na ma'
szynach. Kraków, Miko
łajska 24.

DODATKOWE WPISY
na kurs

SAMOCHODOWY
i MOTOCYKLOWY

przyjrnuje ZDZ,
Kraków, ul. Dietla 38,

tel. 653-12,
od godziny 8 do 18.

MALARZE, murarze, cie
śle, stolarze, betoniarze,
zdunowie, kurty zaoczne

na tyt. robotnika wy
kwalifikowanego (czelad
nika) i mistrza organizu
ję Zakład Doskonalenia

Zawodowego (nauka w

niedzielę). Wpisy od za
raz. Kraków, Dietla 38 —

telefon 653-12.

PRZYJMĘ pomoc domo
wą, czystą, na dobrych
wąrunkąęh.: Nową Huta-
Bieńczyoe

'

Stare; piekar
nia, tęl. 437-2;.

PRZYJMĘ dochodzącą
lub na stałe. Kraków,
Bałuckiego a/A 15 — od
godz 17

DOCHODZĄCA ]
uczciwa i lubiąca
do 9-miesięcznego
ka — potrzebna od
Ogłoszenia: jfowa
os. Teatralne 3/38.

pomoc,
dzieci,
dziec-

L zaraz.

Huta,

30X1S66r.

PIĄTEK
9.55 Zajęcia tęchn. dia „

10.25—12 przerwa, 12 di» ’

„Kolory jesieni”, 12.15-,, I

wa, 16.05 Lekcja jęz |
Film kr/metr.; 17 Miś’. nf" i

’ c'i5 7Ob?y” <łlm '
seru kŚ ■

Sebastian”, 17.45 O pr"
Czwarta zmiana, ib ,o & i

pek, 19 „Kr 149359" rep ni*

Dobranoc, 19.30 D^zlenńik ^1

nika, 20.15 Teatr TV: Alfc*

(rybałtowska komedia"
XVI w.), 21.35 „10 minut !
21.45 Dziennik, 22 Magaz 1, ?
ny, 22.30 Prógr. na 1^

Lekcja jęz. ang. 1!.

SOBOTA

9.55 Geografią dla kl yn
10.55 przerwa, 10.55 Geogtaś?
kl. V, 11.25 „Vivere in pa’
wł., 12.55—16.15 przerwa i
Progr. dnia, 16.20 Progr. tMJ
16.35 Dla nauczycieli ę cyklu j
cholog radzi", 16.55 WiądonjJ
Czy masz dobrą pamięć 1

konkurs, 17.40 „Sąd na4
Mruczkiem” — film jug. nu,
wędy wilków morskich,’19»
dyny w kraju, 19.20 Dóbr,'
19.30 Monitor, 20 W LuwjJ*

film z serii: „Belphegor
Upiór Luwru”, 20.30 Dzieffi

20.45 Wiadomości sport. 21 t
Berno '------ -

progr.
in pacę”
grarn

pozdrawia Zurich"
rozrywk., r"

film wŁ, ?34i ►
na jutro.

niedziela

Politechnika: Geome-
Politechnika: Chemia, |

8.30
. 9.05

Lekcją jęz. rosi, 9.55 PoKi*

ka: Matematyka, 10.25-n

przerwa, 10.55 Progr. dnia,
Węgierskie instrumenty lu^
11.30 PKF, 11.40 Wiadomość
11.50 Zakochani rowerzyści
film węg., 13.30 „Godzić ,

sądzić” z cyklu „Ludzie i j
rżenia”, 13.45 Przemiany, |
Smocza 'legenda — dla da
15 Sprawozd. sport., u Pn

baletowy, 16.30 Refleksie,
„Most" — film poi. i n

„Czterej pancerni i pies”,
Wesele w Tracji, 18.45 „Azyl-
cyklu „Portrety”, 19.20 Dobre
19.30 Dziennik, 20 „Diverttas
op.-3” — „Szelesty jesienne"
20.30 Słownik wyrazów obcy:
20.50 Niedziela sportowa, r

„Był sobie dziad i baba” -1:

radź., 23 Wiadomości sport,
23.10 Progr, na jutro,

Sprzedaż

* OŚRODEK Okręgowy I>

formacji Technicznej i Eic?

micznej DOKP w Krakowie i

rządza we wtorek, 25 bm.
Domu Kultury „Kole,tan" i

Nowym Sączu spotkanie :«

dakcją „Przeglądu Tfchmć
nego”, czasopisma obchoti

cego 100 lat służby dla pi
skiej techniki. Początek s-

kania o godz. 12. W zebrać

uczestniczyć będzie aktywu
chniczny zakładów pracy ai
mi sądeckiej.

WAPNO palone dostarcza
samochodami Wapiennik
Mirów» Informacje: Kra
ków, Podwale 3/8. .

„PEUGEOT 404” sprze
dam. Wiadomość: telefon
597-51, od godz. 17.

„SiMCA Etoile” rok 1961

sprzedam. Tel. 631-87, po
godz. 16.

,,JUNAK”, stan idealny,
tanio sprzedam. Kraków,
ul. Zbrojarzy 38.

Lokale

inżynier, asystent wyż
szej szkoły, poszukuje
pokoju na 1 do 2 lat. Za
meldowanie okresowe. —

Oferty 99807 „prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

INSTALACJE

GOSPOSIA potrzebna. —,

Warunki bardzo dobre.
Świerczewskiego 9/2. tel.
206-61.

Praca

ZAMIENIĘ 3 pokoje I

chnia, -komfort, w pi
myślu, 1 Maja 1O/1V
podobne w Nowym !
czu, Tarnowie, Krskoi
Rzeszowie. Maria Gryb
SZUKAM. samoddeiS
pokoju, blisko eents
dla studentki. Zatopi
skrytka pocztowa Ił.

MIESZKANIE spÓUt
cze, pokój kuchnia fi
wo-węglową, łazienka
przedpokój, pow. SI I
centralne ogrzewania
Ursusie koło Warszasj
zamienię na podobne
Kraków. Zgłoszenia: *

niecka, Kraków, H>«
na 26/2.

_____

Różne

zamienię garaż (al’
wackiego) na inny
samej okolicy. Z8“*
nia: Generalny Kosił
Francuski, KrupnicU1

REMONTY

NAPRAW*

wykonuje
na zlecenia osób prywatnych

."Zakład Usługowy Krakowskiego
edsiębiorstwa Usługowego

„RENOWACJA??

KRAKÓW, ul. CHOCIMSKAII
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Jbudu^em^J^

Kolejne wpłaty zanotowano aa

koncie budowy Domu Spokojnej
Starości:

J. Tatarski — zo xł, z. Włodar
czyk — 50 zł, Kej. Sp-nia Pracy
Usług i Handlu Sprzętem Moto-

ryzac. — l.oo# zł, Nowohuckie

Zakłady Gastronomiczne — so zł,
j. Witek — 10# zł, St. Dawido-
wicz —• 2.000 zł, T. Gajewski ■—
9S zł, M. Macianty — 50 zł, Krak.

Sp-nia Pracy Garmażeryjno-Wę-
dliniarska — 300 zł, Anna Orkisz
— 50 zł, j. Masłowski — 50 zł,
Zw. zaw. Prac. Budowl. PBM
Nowa Huta — 1.000 zł, w. Weisso
wi — 20 zł, pp. Dybowscy — SO

sł, Krak. Okr. Przeds. Miernicze
— 35.80 zł, E. Młodzyńska — Z3.se

sł, J. Parchma — 40 zł, E. Zając
— 23.50 zł.

Ofiarodawcom w imieniu przy
szłych pensjonariuszy Domu Spo
kojnej Starości serdecznie dzię
kujemy!

Marynarz w noc się bawi„.“
(Dokończenie ze str. 3)

statek. Obładowani „klamotami" przepychamy się dosłow
nie między sznurami uwitymi z setek samochodów. Kiedy
jesteśmy już pod trapem „HUTY” właśnie odjeżdża ostatni
samochód załadowany naszą szynką i serami. Krótka odpra
wa wyjściowa, parę manewrów silnikiem i już za rufą
w lekkiej mgiełce powoli zaczyna się rozpływać bajkowa
panorama libańskiej stolicy.

Na mostku Starszy Oficer kreśli kurs na Pireus. Port to

znany szczególnie dzięki słynnej melodyjnej piosence, ale
mało kto pamięta o tym, że Pireus to właściwie przedmie
ście Aten — odległe od stolicy o pół godziny jazdy „elek-
tryczniakiem”. Dzisiejszy wieczór postanowiliśmy poświę
cić na sprawdzenie jak to tam właściwie jest z tymi „dziećmi
Pireusu”. Wyruszamy przeto dla większego bezpieczeństwa
finansowego w większej grupie — do słynnej dzielnicy roz
rywek. Właściwie ogromny zawód. „Dzielnica” to dwie
uliczki „na krzyż”, zabudowane piętrowymi kamieniczkami
nieco odrapanymi i niezbyt czystymi. Dolne kondygnacje
i piwnice zajmują szumnie reklamowane kabarety z nieco
już skromniejszymi wnętrzami — za to ze słonymi cenami.
Małe piwo dolara. „Dziewczynki” również są, ale nie dajemy
się nabrać na przysłowiowego drinka — szybko zwijamy
Żagle i przenosimy się do dość obskurnej knajpki dobrze
nam znanego „Józefa”, gdzie za parę drachm można napić
się dobrego greckiego wina, nie będąe przy tym nabitym
w butelkę. Docieramy wreszcie na statek, gdzie już kończą
załadunek i jutro rano żegnamy Pireus, by wziąć kurs na

Gdańsk.
A więc to był nasz ostatni wieczór spędzony na lądzie za

.granicą. No dobrzepowiecie Państwo, a gdzież te nocne

szaleństwa i zabawy, gdzie te w każdym porcie narzeczo
ne, gdzie dolarów pełen worek? Wszystko to jest oczywiście
tylko w satyrycznej piosence. Na co dzień, a właściwie na

wieczór marynarz ma stosunkowo skromny wybór rozry
wek, tak zresztą skromny jak i jego „worek z dolarami”.
Zresztą i tak ten rejs upłynął pod znakiem zwiększonej por
cji wrażeń. Ale następny rejs będzie już o te wrażenia uboż
szy, ho może nie będzie nam się w ogóle chciało zejść na

ląd, tak zresztą jak wielu marynarzom, którzy wolą pograć
na statku w karty, szachy czy obejrzeć film wypożyczony
z innego polskiego statku lub radzieckiego.

Chyba, źe w następnej podróży popłyniemy po rodzynki
na Kretę, gdzie w Knośsos można podziwiać słynny labiryn
towy pałac króla Minosa, Może popłyniemy na Wyspy Lipa-
ryjskie po pumeks, gdzie głównym obiektem do podziwia
nia jest samo piękno tych wulkanicznych wysepek, może
będziemy w Casablance, może odwiedzimy słoneczną Hisz
panię? Być może. Tylko, źe przeciętny marynarz od paru
lat zatrudniony w PLO był już tam na ogół po kilka razy,
a' kilkakrotna bytność nawet w najbardziej interesujących
zakątkach świata przestaje być rozrywką, a przeistacza się
w codzienność przesłoniętą przede wszystkim ogromną
tęsknotą za swoim rodzinnym domem i bliskimi.

JANUSZ ZYCH
III oficer meehanik

M/S „NOWA HUTA”

Ro9tf9f prstsf pót-czarnej d

Wielka sztuka introligatorska
Artystycznie oprawiona w

skóię ktiążka stanowi dla
* każdego bibliofila cenną pozy-

J cję. Spółdzielnia Przcm. Ar-
11 tyst. „Starodruk” w Krakowie
<' jest jedyną w Polsce placów-
(' ką, w której powstają artysty-
1I czne dzieła sztuki introligator-
u skiej. Chwila rwnnwy z pre-

( zesem Spółdzielni — mgr KA-

. ZWIERZEM smoleniem.

i — Panie Prezesce. może
f kilka slow o powstaniu

u krakowskiego „Star^dru-
(,ku?\ — Powstaliśmy z trzech da-

’ wnych zakładów introligator-
r fklcb, le^l ymującycb się wie-
P kową tradycją, a stanowią-
P cych własność Roberta Jaho-
j dv, Ludwiką Bażeli oraz spół-
j ki: Józef Legeżyński i Euge-
j niusz Gndacz.

.| — Co — poza pięknymi
p oprav'wni — tworzy vSta-
, l rodrrk”,

I — Przede wszystkim konser-
l wiiiemy starodruki i książki.

' Poza tym zajmujemy się afty-
'

styczną galanterią.
— Kim s* stali klienci

„Starodruku”?

Najprzyjemniejsze lekcje
sunków odbywają się w

nerze nawet jeśli jest to
ner przed gmachem szkoły.

Fot. J. Lewicki

ple-
ple-

— Głównie biblioteki i mu-

ze»i M. in. rekonstruowaliśmy
rękopis drugiej części „Dzia
dów”, rękopisy Chopina, bar
dzo trudną i ciekawą pracą
była rekonstrukcja starych ho
lenderskich atlasów z XVI i
XVII wieku. Wykonaliśmy ją
dla Polskiej Akademii Nauk.

— To w zakresie kon
serwacji, a kto zamawia
luksusowe oprawy książek
i galanterię skórzaną?

— Przeważnie Rada Miasta.
I tak, dla Elżbiety królowej
belgijskiej nasi artyści wyko
nali piękny album ze zdjęcia
mi Krakowa, oprawiony w

cielęcą wiśniową skórę ze

szczerozłotymi krakowskimi

motywami. Dla szacha Iranu

były wspaniałe kasety z safia
nowej skóry, dla marszałka
Koniewa zrobiliśmy piękną,
skórzaną tekę itd.

— Ostatnie prace?
~ Nasi kibice „Cracovii” —

mistrz Stanisław Zięba i Ste
fan Gruszczyński wykonali na

69-leeie Klubu księgę pamiąt

□□□□□□□£□□□□□□□□□□

Las Wolski

wymaga opieki
_

Na przestrzeni 458 ha roz
ciąga się najpiękniejszy teren

rekreacyjny ‘naszego miasta
— Las Wolski. Potrzebuje on

stałej opieki i troskliwości
konserwatorskiej, aby rpógł
służyć przez długie lata zaró
wno nam, jak i przyszłym po
koleniom. Na wydatki zwią
zane z utrzymaniem Lasu
Wolskiego są jednakże prze
znaczane zbyt skąpe sumy. W
większości przy tym musi się
je wydatkować na utrzyma
nie gajowych, naprawę chod
ników, dróg, ławek itp., co

wszystko nie ma przecież naj
mniejszego wpływu na kon
serwowanie drzewostanu. W
roku bież, na cele konserwa
cyjne przypadło zaledwie nie
wiele ponad 100 tys. zł. Tak
więc była to suma znacznie
mniejsza od tych, które prze
znacza się na konserwację la
sów państwowych. I tak na 1
ha Lasu Wolskiego przypadło
ok. 200 zł, podczas gdy w la
sach państwowych na 1 ha
przypada 2 tys. zł. Dodajmy
do tego iż W lasach państwo
wych na każde 100 ha zatru
dnia się czterech pracowni
ków leśnych, w Lesie Wol
skim zaś, statystycznie rzecz

biorąc, 1,14 pracowników. A
dodajmy tutaj, że finansowa
nie Lasu Wolskiego powinno
przecież być utrzymane na

poziomie finansowania miej
skich parków.

W tej sytuacji przy powa
żnym zagrożeniu zniszcze
niem Lasu Wolskiego gospo
darze dzielnicy Zwierzyniec
zwrócili się do przewodu,
Prez. RN m. Krakowa mgr Z.
Skolickiego z prośbą o dodat
kowe fundusze. Potrzeby La
su zostały wzięte pod uwagę 1
z miejskiej szkatuły zasilono
„leśny budżet” kwotą 400 tys.
zł. Warto byłoby, aby i na rok
przyszły zabezpieczone zosta
ły właściwe środki na cele
konserwacji tego pięknego
Lasu, by wskutek trudności
finansowych nie stawał on w

obliczu niebezpieczeństwa
całkowitego zniszczenia,
które zaczęło mu zagrażać.

(bp)

kową. Spółdzielnia Imago-^r. < >

tis dodała do niej srebrne oku- < I
cia. Całość wypadła imponują- .»

co. Wszystko to w czynie spo- .i

łecznym. W zakresie rekon- (
strukcji pracujemy teraz nad .

konserwacją kodeksu Behema ’

dla Biblioteki Jagiellońskiej.' I*

Odkażamy go środkami bak- (*
teriobójczymi, rekonstruuje- <1

my i oprawiamy. (»
— Jeszcze takie pytanie: ('

Jak kształtuje się cena f
skórzanej oprawy? P

— Oprawa książki o forma-
Cię A4 ze złotymi tłoczeniami p
kosztuje ok. 7C0 zł. To nie jest a

dużo. Za granicą, np. w Anglii .

jest to duży luksus, gdyż ko-

sztuje ok. 40 funtów, czyli prą-
wie 110 dolarów.

— Czy „Starodruk” 1
r>r-» również zamó- 1
w,-. , indywidualnych P
biblicfiów? . i*

_ Oczywiści®- Czyżby pani ( I

pragnęła zostać naszym klien- (|
tem? <1

_

Na pewno uczynię to H
kiedyś. Na razie dziekuię za J
miłą rozmowę. D. Paw. ,1

-w-t. -h

20 lat

z pieśnią i tańcem

W r. 1946 z inicjatywy Związ
ków Zawodowych powstał zespół
pieśni 1 tańca regionu krakow
skiego. w ciągu tych dwudziestu
lat zespół ten występował w Kra
kowie i w eałym kraju, dając
4Sa przedstawień dla pracowni
ków przemysłu spożywczego i

cukrowniczego, brał udział w fe
stiwalach, zdobywając wiele na
gród i dyplomów. M. in. w • r.

1964 na festiwalu pieśni party
zanckich i wojskowych w Kra
kowie zdobył I nagrodę. W r. 1966

decyzją RN m. Krakowa otrzy
mał Złotą Odznakę za Pracę Spo
łeczną dla naszego ęsniasta.

Obecnie zespól liczy 116 osób,
występujących w strojach kra*

kowskich z Lajkonikiem i towa
rzyszącą mu świtą. Jutro, tj. 23
bm. o godz. 11.30 przy uL Lubicz
43 odbędzie się akademia z okazji
20-lecia pracy zespołu. Program
przewiduje sprawozdanie z dzia
łalności oraz uroczysty koncert.

-- -- - 0.----

Obowiązkowe
szczepienia
W okresie od 24—29. X. br. na

terenie Krakowa zostaną prze
prowadzone obowiązkowe szcze
pienia ochronne przeciwko cho^
robie Heinego-Medina szczepion
ką doustną zawierającą pierwszy
typ wirusa. Szczepienia odbywać
się będą we właściwych wg miej
sca zamieszkania poradniach
dziecka zdrowego w godz. 9—18
oraz w szkołach podstawowych
(przed południem). Szczepieniu
podlegają dzieci do lat 15, które

dotychczas w ogóle nie były
szczepione doustnie bez względu
na to, czy otrzymały szepionkę
podskórną. Rodzice proszeni są •

dopilnowanie terminu szczepień*

który nie będzie przedłużony.

_----
- •- ----

Wystawa
książek naukowych NRD

Około 250 książek będących
dziełem wydawnictw z NRD:
Deutscher Verlag der Wissen-

, schaften i Akademie Verlag w

Berlinie można oglądać na wys
tawie w Sali Kolumnowej Domu

Książki w Krakowie przy ul.
Smoleńsk 33. Są to ostatnie wy
dawnictwa z wszystkich dziedzin

wiedzy z wyjątkiem medycyny.
Specjalnie interesujące są książ
ki histeryczne, dotyczące proble
mu stosunków polsko-niemiec
kich. Na wystawie, która będzie
czynna do 26, X. br. w godz. od

11—18, jmoiaa kupować i zama
wiać książki.

Notatnik krakowski
DZIŚ O GODZINIE:

s|c19—KDK — prelekcja doc.
dr J. Dobrzyeklego z cyklu His
toria i legenda Krakowa — „Z
dziejów piwnie ratuszowych”.

JUTRO O GODZINIE:

* 11 — Klub SAiW, Rynek Gł.
13 — spotkanie działaezy Stowa
rzyszenia; e 19 — Kino Krótkich
Form — filmy Disneya,

11.15 — „Pod Jaszczurami” —

dyskusja pt. „Sąd nad „Samosą
dem” z udziałem autora S. Otwi-

nowskiego. Prowadzi dr Zb. Siat
kowski.

$ 18 — Klub Przyjaźni, Rynek
Gł. 20 — odczyt dr T. Bujnickie-
go: „Wątki litewskie w twórczo
ści Henryka Sienkiewicza”.

4:11—KDK — Inauguracja
zajęć da młodoieży p. n. „Szkoła
życia”, w programie „Sąd nad

Beatą”.

KLUB ŚRODOWISKOWY DRN

Grzegórzki pn. ,*Strych ”

przy ul.

Masarskiej Wznawia w sobotę 22
bm. o godzinie 18 swoją działal
ność. W programie: zapoznanie u-

czestników z planami działalności
Klubu na najbliższy okres, wy
stępy artystów scen krakowskich
oraz wieczorek taneczny, M. in.
Klub planuje odczyty popularno
naukowe, spotkania z literatami,
dziennikarzami, lekarzami itd.

OD 24 DO 31 BM. odcinek ul.

Lwowskiej od pL Bohaterów
Getta do ul. Dąbrowskiego
będzie zamknięty dla ruchu

kołowego z wyjątkiem pojaz
dów szynowych. Objazd w

kierunku śródmieścia ulicami*

Dąbrowskiego, Traugutta i Ką
cik, od śródmieścia: pi. Boha
terów Getta* Targową* Józe
fińską, Węgierską.

iSE

Sobota Niedziela

22 23
PAŹDZIERNIK/

Filipa | Teodora

Teatry
SOBOTA

MODRZEJEWSKIEJ godz.
19.15 „Woyzeck”, KAMERAL
NY 19.15 „Mizantrop”, ROZ
MAITOŚCI 18 „Placówka”, —

LUDOWY 19.15 „Skowronek”,
MUZYCZNY 19.15 „My fair la
dy”, GROTESKA 18 „Męczeń
stwo Piotra Ohey’a”, KOLE
JARZA 19 „Gęsi i gąski”, JA
MA MICHALIKA 22.30 „A to
Ci raj”, FILHARMONIA 19.30
Koncert symfoniczny — soliści
A. Hiolski i J. Godziszewski,
PIWNICA 22.30 „Jak żyliśmy,*

jak żyjemy, do czego dopro
wadzimy nasze mieszkania”.

NIEDZIELA

SŁOWACKIEGO — godz. 14

„Dama Pikowa”, MODRZE
JEWSKIEJ 15 „Tango”, 19.15

„Happy end”, KAMERALNY
15 „Mizantrop”, 19.15 Sie ko
chamy”, ROZMAITOŚCI 11

„Placówka”, 19.15 „żołnierz i

bohater”, — LUDOWY 19.15

„Igraszki z diabłem”, RAPSO
DYCZNY 16 „Kopciuszek”, —

GROTESKA 12 • „Trzy poma
rańcze”, KOLEJARZA, JAMA
MICHALIKA* PIWNICA — jak
w sobotę.

Kina
SOBOTA

WARSZAWA godz. 10, 12.13,
„Strzelby Apaczów” (USA, lat

11), 15.45, 18, 20.15 „Z piekła do
Texasu” (USA* L 14), WOL
NOŚĆ 15.30, 18, 20.30 „Marysia
i Napoleon” (poi. lat 16),
APOLLO 10, 12.30 „Dwaj z Te-
xasu” (USA, L 11). 15.45, 18,
20.15 „Piekło i niebo” (poi. lat

16), SZTUKA (studyjne) 10.15,
12.30 „Pięciu mężów pani Li
zy” (USA, lat 16) — 15.45 18,
20.15 „Gejsza” (USA-jape, lat

16), WANDA 10.30, 12.45, 15.30,
18, 20.30 „Zemsta oas” (fr.-wł.,
L 16), MŁ. GWARDIA (Lubicz
15), 10, 12, 21.30 „Księżna Ło
wicka” (poL), — 14.45, 17,
19.15 — „Uciekinier w po
ścigu” (fiński lat 14) WRZOS

(Zamojskiego 50) 15J45, 18, 20.15
„Człowiek, który zabił'-Liber-
ty Valanee*a ” (UŚA, lal 16),
ZUCH (Krowoderska 8) 15, 17

„Szatan z VII klasy” (pól. lat

7), MELODIA (Zwierzyniecka
1) — 15.45, 18, 20.15 „Matka i
Córka” (wł. 1. 16), MASKOTKA

(Dzierżyńskiego 55) 15.30, .17.45,
20 „Ape Regina” (wł. 1. 18),
MINIATURKA (Franciszkań
ska 1) 10, 12 „Złodziej w hote
lu” (USA, L 16), 15 Bajki,
16, 17, 18 Uniwersytety i in.,

A POZA TYM:
* Dziś i jutro w Piwnicy KDK

(godz. 18—20) wystawa obrazów
lekarza psychiatry H. Dąbrow
skiej. Na II p. w KDK w godz.
11—20 wystawa współczenej gra
fiki polskiej.

# W poniedziałek (24 bm.) o

godz. 11 odbędzie się w PAN-ie

przy ul. Sławkowskiej 17 — po
siedź. nauk. Sekcji Odlewniczej
z referatem dr inż. A. Kalińskie
go pt.

'

„Zagadnienie obróbki
cieplnej odlewów ze staliwa wę
glowego w odlewniach zmechani-

: zowanych i zautomatyzowanych”.

Jak obsługiwać
„Celatron"
Od24do28bm.w Ośrodku

Wystawowo-Handlowym przed
siębiorstwa Obrotu Maszynami i

Urządzeniami Biurowymi prze
bywać będzie przedstawiciel fa
bryki maszyn biurowych „Soe-
merda” (NRD), który zademon
struje pracę i prawidłową obsłu
gę elektrycznych kalkulacyjnych
maszyn do liczenia marki „Cela-
tron”. Pokaz odbędzie się w

godz. 10—14 w Nowej Hucie przy
os. Zielonym 22 i będzie prowa
dzony w języku niemieckim. W

naszych biurach znajdują się
maszyny „Celatron”, ale wsku
tek nie dość dokładnej ich zna
jomości, nie są one w pełni wy
korzystywane. Pożądane więc
jest by z ich obsługą zapoznało
się jak najwięcej użytkowników.

• SESJA DRN GRZEGÓRZ
KI odbędzie się 24 bm. o godz.
9 w Domu Kultury przy ul.

Grunwaldzkiej 5. Omówione
zostąną zagadnienia lecznictwa
i służby sanitarnej na terenie

dzielnicy oraz wyniki naucza
nia i wychowania.

19 ,,Podpisano Arsen Łupin”.
(fre, L 16),' ENERGETYK (Pła-
szów — stadion) 17, 19 „Zło
dziej w hotelu” (USA, lat 16),
TĘCZĄ — (Dębniki, Praska

52) — 16, 19 „Upadek Ce
sarstwa Rzymskiego” — (USA,
lat 12), WISŁA (Gazowa 21)
15.45, 18, 20.15 „Ostatni cowboy”
(USA, L 14), CHEMIK (Borek
Fał.) — 19 „Dwa oblicza zem
sty” (usa, 1. 16), dom Żoł
nierza (Lubicz 48) 15.4S

„Gangster i urzędnik” (USA*

I. 16), KULTURA (Rynek Gł,
27) 15.30, 17.45, 20 „Orkiestrą
wojskowa” (węg., 1. 14), WIE
DZA (Rynek Gł. 27), 18 Platzmo-

tron, Przemiany stali, Rubiny,
szafiry, topazy, ROTUNDA

(3 Maja 5) 15, 17 „Dziecięcy
wózek” (szwedz., L16),—
ZWIĄZKOWIEC — Grzegórzec
ka 71) — 16, 19 „Rudobrody”
(jap., L 16), ZZK PROKOCIM

(Bieźanowska 71) 18 „Krzyża
cy” (poi., lat 12), FOTOPLA
STYKON (Szczepańska 5) 10—21

Paryż 1959.

KINA W NOWEJ HUCIE;
Świt: godz. 15.45 18, 20.30

„Skrytobójcy” — (NRD, lat 16),
M. SALA 15, 17, 19.15 „Pan do

towarzystwa” (fr. lat 16),
ŚWIATOWID 15.45, 18, 20.15

„Starsza pani bez godności”
(fr., L 16), M. SALA 15, 17.15,
19.30 „Dzwonić Northside” —

(USA, lat 14), SFINKS — (Ma
jakowskiego 2) — 16, 18, 20.15

„Barwy walki” — (poL, lat 16),
KOLOROWE (Czyżyny) — 18

„Przeminęło z .wiatrem” (USA,
lat 12), BALLADYNA (Gręba-
łów), 18 „Tragiczny zamach”

(jug. L 14.).

NIEDZIELA

WOLNOŚĆ godz. 12.15, 15.30,
18, 20.30 „Marysia 1 Napoleon”,
ZUCH 15, 17, 19 „Szatan z VII

klasy”, MELODIA (Zwierzy
niecka 1) 10.30, 12.30, „W po
goni za meteorytem”, (CSRS,
lat 12), 15.45, 18, 20.15 „Matka
i Córka”, MINIATURKA 17, 19

„Podpisano Arsen Łupin” —

SWOSZOWIANKA (Swoszowi
ce) 18 „Między nami złodzieja
mi” (CSRS, 1. 16), WISŁA 11,
13 „Ślepy pelikan” (radź., 1.

7), 15.45, 18, 20.15 „Ostatni
cowboy”, CHEMIK 14.45, 17,
19.15 „Ognlomątrt Kaleń” (poi.,
lat 16), — dom Żołnierza
15.45, 18, 20.15 „Gangster i u-

rzędnik”, ZDROWIE (Kobie
rzyn) 18 „Krzyżacy” (poi., 1.

12).
-- WARSZAWA, APOLLO,

SZTUKA, WANDA, MŁODA

GWARDIA, WRZOS; MASKOT
KA, ENERGEJYK, v TĘCZA,
KULTURA, ROTUNDA, ZWIĄ
ZKOWIEC, ZZK PROKOCIM,
fotóflAstikón — jak w

sobotę,
PROGR.AM DLA DZIECI

WRZOS godz. 11, 12, MAS
KOTKĄ 10.15, 11.15, 12,15 MI
NIATURKA 11, 12, 13,’ 14, 15,
ENERGETYK 12, DOM ŻOŁ
NIERZA 13, ZWIĄZKOWIEC
12.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT (M. SALA) 15, 17, 19.15,
„Ambicja” (ZSRR, lat 12), —

BALLADYNĄ 16, 18 „Potem
nastąpi cisza” (poi., lat 14),
KOLOROWE 14.30, 18 „Przemi
nęło z wiatrem”, orion 15,
18 „Panienka z okienka” —

(poi., lat 12), Świt, Świato
wid (DUŻA I MAŁA SAL.A),
SFINKS — jak w sobotę.

PROGRAM DLĄ DZIECI
Świt godz. 11, Światowid

II. 15, SFINKS 10, 11, 12, BAL
LADYNA 15.

Dyżury
SOBOTA

CHIRURG.: Kopernika 21, —

INTERNIST.:' Kopernika 17,
LARYNGOŁ.: Kopernika 23a,
NEUROLOG.: Botaniczna 3,
OKUŁIST.: Kopernika 38 —

UROLOG.: Grzegórzecka 18,
PEDIATRYCZNY: Prokocim,
GRUŹLICZY dla mężczyzn i
kobiet: Skawińska 8.

POGOTOWIE MO tel. 0-7,
STRAŻ POŻAR, tel. 0-8, PO-
GOT. RATUNK. Siemiradz
kiego tel. 0-9, PODGÓRZE tel.
625w50 i 657-57, GRZEGÓRZKI
tel. 209-01 i 205-77, POMOC
DROGOWA PZM — Kraków
tel. 417-60 w godz. od 7 — 22,
PUNKT INFORM. o USŁU^
GACH* Solskiego 27 tel. 565-88.
NOWA HUTA: POGOT. MO
tel. 411-11, POGOT. RATUNK.
tel. 422-22 i 417-70, STRAŻ POŻ.
tel. 433-33, DYŻUR PEDIATR.
dla Nowej Huty i pow. Pro
szowice: Szpital w Nowej Hu
cie.

NIEDZIELA

CHIRURG., INTERNISTY
CZNY: Trynitarslca 11, NEU
ROLOG.: Kobierzyn, pedia
tryczny Strzelecka 2. Pozo
stałe dyżury jak w sobotę.

Apteki
SOBOTA, NIEDZIELA

Długa 4, Karmelicka 23, Kra
kowska 1, al. 29 Listopada 17,
Pstrowskiego 94, Mikołajska 4

(tylko w niedz. od 3 do 2J),
Nowa I-iuta: as. Teatralne 28>

RÓŻNE
ZOO (Lasek Wolski) od go

dziny 9 do zmroku®



Szpalta
o krakowskich

jubilatkach
Cracovia

Górą chłopaki!
począt

kach pxikar-
stwa bi*K

było trene
rów i in
struktorów,
toteż widzo
wie, patrząc

na grających
w parku

chłopców, aaml udzielali róż
nych rad. Między innymi do
zorca parku — Mikołaj Śli

wa często wołał do grają
cych: Górą chłopaki, górą!

Te nawyki trudno było póź
niej wykorzenić, bo i dziś

piłkarze grają górą.

Dziwne konkurencje
Programy zawodów piłkar

skich obejmowały w dawnych
czasach różne konkurencje.
Podczas jednego z meczów,
rozegranych przez Cracovię
na prowincji, obok spotka
nia piłkarskiego program
przewidywał również takie

konkurencje jak: m. in. bieg
na 100 m, rzut piłką uśzatą
czy wyścig w workach. Przy
pominało to bardziej festyn,
aniżeli zawody sportowe.

Mieli sposób
Zdarzało się, że podczas

meczów piłkarskich, rozgry
wanych przez chłopców na

Błoniach, jakiś zawodnik po
pełnił poważne przewinienie
i powinien opuścić boisko.
Delikwent często nie chciał

podporządkować się nakazo
wi.Aleinato znaleziono

sposób. Po prostu właściciel

piłki brał ją do rąk i tak

długo jej nie wypuszczał aż
zawodnik boisko opuścił.

Wisła
20 tysięcy funtów

za... Gracza
Blisko 20

lat temu pol
scy piłkarze
występowali
w Anglii i
wówczas pił
karz Wisły —

Gracz zbierał
liczne po

chwały. Zre
sztą nie tylko pochwały, ale

otrzymał także propozycję zo
stania na Wyspie i podpisa
nia kontraktu na kwotę 20

tys. funtów.

4 bramki na 40-Iecie
Józef Kohut należał do naj

lepszych piłkarzy powojen
nych. Występował w reprezen
tacji i był 2-krotnie „kró

lem strzelców” ligowych. Po
pisał się też podczas jubileu
szu 40-lecia Towarzystwa nie
codziennym wyczynem. W

meczu ze Spartą Praga (CSRS)
wygranym 5:3, zdobył aż... 4
bramki.

18 lat w pierwszej
jedenastce

Nie wiem, czy wielu jest
piłkarzy w Polsce, którzy
przez 18 lat występowali w

pierwszej drużynie. Tyle bo
wiem, łącznie z grą w me
czach podczas okupacji hitle
rowskiej, występował w bram
ce wiślackiej Jerzy Jurowicz.
Zadebiutował w 1937 r. a za
kończył karierę w 1955 r.

.....i.........................

Dyrektor wyjął z kieszeni paczką „Carmenów”
i zapalił. Zauważyłem, że drżą mu ręce. Czyżby
tak denerwował się zjpowodu tego wypadku, o któ
rym brak było jeszcze dokładnych informacji?
Cierpię na dewiację zawodową, skarciłem się
w myśli.

— Za dużo palicie, dyrektorze — powiedzia
łem — znacie przecież ten zgrabny wierszyk: „Sza
nuj zdrowie należycie, bo jak umrzesz, stracisz ży
cie”. No, więc — szanujmy to nasze cenne zdrowie.
A teraz chyba już wsiadamy, co?

*

Śmigłowiec leciał na wysokości około 150 metrów.
Pogoda była wspaniała, powietrze przeźroczyste.
Minęliśmy już Rożnów i skręciliśmy na południo
wy zachód. Na horyzoncie w promieniach poranne
go słońca, zalśniło pasmo Wysokich Tatr. Jeszcze
kilka minut lotu, trochę szumu w uszach, pustka
w żołądku i śmigłowiec wylądował.

Do rozpoczęcia próby pozostały jeszcze trzy go
dziny. Porucznik z kontrwywiadu zapoznał mnie
z przebiegiem wypadków ostatniej nocy.

Kilkanaście minut po godzinie pierwszej na po
sterunku ósmym zapaliła się alarmowa lampka.
Ktoś zahaczył o zamaskowaną w krzakach sygna
lizację. Włączono reflektor, wartownik zobaczył
jakiegoś mężczyznę stojącego przy krzaku i we
zwał go do zatrzymania się. Tamten zaczął ucie
kać, więc wartownik puścił za nim serię z peemu.

— Znaleziono ślady?
— Tak, towarzyszu kapitanie. — Sporządziłem

już ichtogram *).
Porucznik wyjął z torby kopertę. Przykucnął

i rozłożył na trawie duży arkusz papieru.
•) Ichtogram — odrysowany na papierze szeree śladów

stóp jednej lub kilku osób (J. LJ

O błękitną wstęgę Wisły
W HALI Wisły rozpoczął się tradycyjny, doroczny turniej ko

szykówki o „Błękitną wstęgę Wisły* ’. Udział w zawodach biorą:
Stroitiel (Kijów) — wicemistrz Z wiązku Radzieckiego, DUVBO

(Sztokholm) — mistrz Szwecji, AZS AWF i Wisła Kraków.

nikami w zespole Stroitiela byli:
Bagley, zdobywca największej i-

lości punktów oraz Suszak i So
łochin. W drużynie DUVBO naj
bardziej podobał się Dahlldf.

WISŁA > — AZS AWF 77:76

(36:42). Sędziowali pp. mgr Paszu-
cha i Trojanowski.

WISŁA: Łikszo 34, Czernichow
ski 14, Piotrowski 8, Wójcik 8,
Grzywna 7, Michałowski 6. Nie-
wodowski 9, Stasielak 0. Trener

Bętkowski.
AZS AWF: Ronikier 28, Olesz

ki ewicz 18,£Kwiatkowski 13, Ma-
tusewicz 8, Blauth 6, Pasiorowski

3, Niemiec 0, Jopkiewicz 0. Tre
ner: Olesiewicz.

Wisła wystąpiła do zawodów
bez Malca i Langiewicza, którzy
podczas meczu we Włoszech od
nieśli kontuzje, ale za to z Czer
nichowskim, który zmienił swój
pierwotny zamiar wycofania się
z czynnego życia sportowego i po
półrocznej przerwie znów gra w

zespole. Mecz miał dramatyczny
pizebieg. Sytuację i prowadzenie
zmieniały się jak w kalejdosko
pie. W pewnej chwili krakowia
nie prowadzili 23:16. Szybko jed
nak utracili przewagę punktową
i warszawiacy zwycięsko zakoń
czyli pierwszą połowę meczu.

Drużyna stołeczna okazała się
trudnym dla krakowian przeci
wnikiem. Akademicy byli bar
dziej ruchliwi, konsekwentnie
realizowali założenia taktyczne a

przede wszystkim znacznie cel
niej rzucali. Jedynym zawodni
kiem, który pod tym względem
nie zawiódł w Wiśle był Likszo.

W drugiej połowie meczu bar
dziej agresywnym zespołem byli
krakowianie, którzy doprowadzili
do wyrównania 52:52. Później
zwolnili tempo i znów aka-

DUVBO 83:45

mgr Sta-

18, Popia*

Sołochin i

W pierwszym dniu rozgrywek-
uzyskano następujące wyniki:

STROITIEL

(41:22). Sędziowali pp.
warz i Dąbrowski.

STROITIEL: Bagley
wski 14, Czeczura 10,
I'Ogulaj po 9, Suszak 8, Rimczuk
i Nowików po 5, Walkin 4, Szo-

łogon 1, Gładun 0. Trenerzy: Ka-
rakaszian i Szabliński.

DUVBO: Rannelid 15, Lahti 1
Dahlldf po 8, Jacobson 4, LB-

vingsson 3, B. Lundberg 3, Lar-
son 2, Olofsson 2, T. Lundberg 0,
Ross 0. Trener Ross.

Koszykarze wicemistrza Związ
ku Radzieckiego byli drużyną
zdecydowanie lepszą. Już na po
czątku meczu prowadzili 7:0. Póź
niej jednak uważnie i ambitnie

grający Szwedzi wyrównali i ob
jęli nawet prowadzenie 8:7, 10:9 1
14:13. Ale to wszystko na co stać

było drużynę mistrza Szwecji. W

miarę bowiem upływu minut za
znacza się wydatna różnica mię
dzy obu zespołami. Przewaga
koszykarzy radzieckich rośnie i
w efekcie odnieśli oni wysokie
zwycięstwo. Najlepszymi zawod-

Grzegórzki za-

jesienna runda

podstawowych
Startowało 5

Ze sportu szkolnego
W DZIELNICY

kończona została

rozgrywek szkół
w piłce ręcznej,
drużyn męskich 1 2 żeńskie. W

konkurencji chłopców zwyciężyła
Szkoła Podstawowa nr 75 przed
Szkołą nr 95

konkurencji
nr 75.

iSzkołąnr96aw
dziewcząt Szkoła

tt

rozpoczęły się zaję-OSTATNIO
cia młodzieży szkolnej na sztucz
nym lodowisku. Zajęcia dla 115
klas prowadzi 28 instruktorów.

NA DZIECIĘCYM basenie pły
wackim KS „Korona” Krakowski

Szkolny Ośrodek Sportowy pro
wadzi naukę pływania dla mło
dzieży klas IV i V szkół podsta-

• wowych, z nauki korzysta 20 klas
dzielnic Podgórza i St. Miasta.

--- --©--- --

Zwycięstwo
pingpongistów

Hutnika
SPOTKANIU o mistrzostwo.w

I ligi w tenisie stołowym, Hutnik
Nowa Huta pokonał Olsztyński
Klub1 Sportowy 9:2. Punkty dla

zwycięzców uzyskali: Kawa 3,
Chajdecki i Petek po 2, Ratzko 1

oraz para Ratzko —' Chajdecki.
Dla OKS punkty zdobyli: ubie
głoroczny mistrz Polski Ko
walski, który wygrał z Petkiem
oraz Sikora zwyciężając Ćhajdec-
kiego.

---- - e- ----

Hokeiści Kamraterny
wystąpię w N. Targu

JUTRO (w niedzielę, 23 bm.), na

lodowisku w Nowym Targu roze
grany zostanie interesujący
międzynarodowy mecz hokejo

wy pomiędzy miejscowym Pod
halem a czwartym zespołem

ekstraklasy Finlandii — IKF

Kamraterna Helsinki. Początek
meczu o godz. 18.

Na lodowej tafli

Podhale gościem Krynicy
CORAZ bardziej gmatwa się

sytuacja w tabeli hokejowej eks
traklasy. W zasadzie tylko Le
gia krocząc od zwycięstwa do

zwycięstwa, wykazuje iż mierzy
wysoko 1 jest na najlepszej dro
dze do odzyskania mistrzowskie
go tytułu. Natomiast nadal nie
zbyt zadowalającą formę prezen
tuje zespół mistrzowski — Pod
hale, który z największym tru
dem zdołał wywalczyć zwycięstwo
nad Baildonem na własnym lodo
wisku. Jeszcze słabiej spisuje się
GKS Katowice i po nadchodzą
cych meczach może całkowicie
stracić szanse na walkę o pierw
sze miejsce. Wielką niewiadomą
jest nadal gra Baildonu,
przodu oraz ■—

beniaminek z

stuje zwyżki
cydowanym...

Na-
Polonii. Natomiast

Krynicy nie zwia-

formy i jest
outsiderem.

zde-

mogą
kilka

nas pytań odnoś-
poszczególnych dru-

Baildon i Górnik-Murcki

zespoły pomorskie —

Pomorzanina. W sto-
a w Łodzi ŁK3 gosź-
Katowice i Naprzód

so-

w Kry-
między

Nadchodzące mecze

przynieść odpowiedź na

nurtujących
nie formy
źyn.
podejmują
Polonię i

licy Legia
czą GKS

Janów. Natomiast dziś tj. w

botę rozegrane zostaną
nicy derby okręgowe,
KTH a Podhalem. Mecz ten z teo
retycznego punktu Widzenia po-

JANLITAN

„mke"
Jak wynika z ichtogramu, facet był albo otyły,

albo wysokiego wzrostu: chód jest szeroki, ślady
stóp wyraźnie, głęboko odciśnięte w ziemi. Prawa
pięta odchyla się trochę w prawo od linii kierun
kowej.

' ■
— A ślady lewej nogi?
— Lewa pięta odchyla się nieco bardziej w le

wo. Długość kroku około dziewięćdziesięciu cen
tymetrów. Facet biegł...

— To jasne, wartownik przecież strzelał do nie
go.

— A tu, proszę, jest ichtogram z podejścia do po
ligonu. Siady wskazują na to, że gość kluczył.

Porucznik wyprostował się, schował ichtogramy,
podał kilka odbitek.

— Wyraźne, towarzyszu kapitan,-..
— Owszem, bardzo. Widać, że facet był w do

brej formie, wypoczęty. Może poleżał sobie trochę
w pobliżu poligonu, poobserwował, co się wokół
dzieje, a gdy doszedł do wniosku, że jest dosta
tecznie ciemno i wartownik prawdopodobnie jest
już zmęczony, uznał, że nadeszła odpowiednia
chwila do działania.

— Towarzyszu kapitanie! Sądzę...
— Słucham was.
— Brak smug i śladów ciągnięcia nóg w czasie

biegu pozwala przypuszczać, że mamy do czynie

demicy prowadzili 66:55. ostatnie

minuty meczu są pełne dramaty
cznego napięcia. Jeszcze raz stan

meczu wyrównuje się' na 73:73,
warszawianie prowadzą 76:73 ale

celne rzuty osobiste Michałow
skiego i ładny rzut z akcji w wy
daniu Czernichowskiego zapewni
ły wiślakom zwycięstwo. W ze
spole zwycięzców najlepiej zagrał
Likszo 1 Wójcik a w drużynie
AZS Ronikier. (AS)

W telegraficznym
skrócie

MEKSYK. W ostatnim dniu

turnieju bokserskiego II ty
godnia przedolimpijskiego w

Meksyku zanotowano rzadki

wypadek. W watrze lekkiej le
karz nie dopuścił do walki ze

względu na kontuzje obu fi
nalistów (Polaka — Grudnia i

Meksykańczyka — Durana). O-
bydwu pięściarzom przyznano
w tej sytuacji złote medale.
Mistrz olimpijski z Tokio —

Kulej wygrał jednogłośnie na

punkty z Vaslliu (Rumunia) a

Andruszkiewicz otrzymał me
dal brązowy. W konkuren
cjach lekkoatletycznych świe
tny wynik uzyskał Smith w

bieguna200m—20,3sek.W
trójskoku zwyciężył Kalócsai
(■Węgry) 16,51 m. Polak Jaskól
ski zajął trzecie miejsce —

16,13 m, podobnie jak Nikiciuk
w rzucie oszczepem (76,06 m.)
W tej konkurencji triumfował
Busis (ZSRR) 81,92 m.

LONDYN. W meczu tenisa

stołowego Anglia przegrała z

CSRS 3:6.
BERLIN. W ostatnim dniu

mistrzostw świata i Europy w

podnoszeniu ciężarów
li sztangiści wagi
Zwyciężył Żabotyński
Uzyskując 567,5 kg.

walczy-
ciężkiej.
(ZSRR),

winien być formalnością, gdyż
„Szarotki” reprezentują dużo

wyższy poziom niż KTH. Alę w

sporcie możliwe są niespodzian
ki. Pragnęlibyśmy tylko, aby w

meczu tym zawodnicy grali fair,
aby nie było żadnycł) przejawów
brutalności.

Zasada rezygnuje ze startu w Anglii
NASZ znakom ity/automobilista, krakowianin

Sobiesław Zasada zrezygnował ze startu, w ostat
niej tegorocznej eliminacji do mistrzostw Europy
(Rajd Anglii). In nymi słowy dotychczasowy lea
der i najpoważ niejszy kandydat do tytułu raj

dowego mistrza

3pktispaśćna
— Uważam, że w Rajdzie An

glii nie miałbym żadnych szans —

stwierdził S. Zasada. Jest to b.

trudny i specyficzny rajd, do

którego hie są przystosowane i

samochody „Steyr-Puch”. Mój
najgroźniejszy rywal Makinen

może więc mnie wyprzedzić na

finiszu, ale trzeba umieć nie tyl
ko wygrywać. Spadnę na drugą
lokatę wówczas, kiedy Fin zajmie
w swej klasie co najmniej 3

miejsce a w klasyfikacji gene
ralnej co najmniej 6. Wówczas’
serdecznie pogratuluję mu zwy
cięstwa.

AAHillllliHIiHiM

nia z osobnikiem w niezbyt podeszłym wieku. Ra
czej młodym.

— Słusznie, poruczniku. Orientujecie się w od
czytywaniu śladów niczym sam Winnetou.

— Pracowałem wiele lat na granicy — w głosie
porucznika zabrzmiała nuta zadowolenia z po
chwały. ---, Tu jestem dopiero od tygodnia.

Przechadzaliśmy się po poligonie, obserwując
przygotowania do mającej się odbyć próby. Żołnie
rze przy pomocy samochodów-dźwigów ustawiali
wysokie anteny o dziwacznych kształtach.

— Technika na medal, sygnalizacja świetlna,
a mimo to facet nawiał — mruknąłem.

.

— Technika to nie wszystko, bez człowieka nie
wiele znaczy. Wartownik młody, nie wytrzymał
nerwowego napięcia. Powinien był poczekać, aż
tamten się zbliży, a nie płoszyć gó przedwcześnie.

— Trzeba przyznać, że macie trudny teren do
ochrony. Naokoło gęsty las, pełno krzaków. Ten
typ wiedział, którędy najłatwiej wtargnąć do środ
ka. A jednak nie wziął pod uwagę automatycznej
sygnalizacji.

— W tym miejscu wbiegł do potoku i czterysta
metrów posuwał się po jego dnie — objaśniał da-
lćj porucznik. Znaleźliśmy miejsce, gdzie- wy
szedł z wody. Przyprowadziliśmy naszego wilczu
ra, ale ten pokręcił się tylko i stanął.

— Gość posłużył się widocznie środkiem che
micznym dla zmylenia śladów...

— Chyba tak. Ale jeszcze nie wiemy jakim Ze
braliśmy próbki gruntu.

— I co dalej, poruczniku?
Zarządziliśmy blokadę okolicznych dróg. Szu

kamy młodego, tęgiego i wysokiego mężczyzny
w turystycznych butach. Jest jeszcze i^den
szczegół... -i- .

-

(cjJ n.)

BI

Dokąd pójdziemy?

BOKS
Godz. 19 Hala Garaży

Hutnik — Carbo Gliwice

(O mistrzostwo I ligi)
K OSZYKÓWKA

Godz. 17.30 Hala Wisły
DUVBO — Wisła

Stroitiel — AZS
(O „Błękitną wstęgę Wisły**)

Godz.

Jutro
PIŁKA NOŻNA

,Gwv*z. 12 Boisko Hutnika
Hutnik Ib — Urania

(O Pucłiar Ppiski) .

Godz. 14.30 Boisko CtócovH
Craćovia Ib — Górnik Siersza

(O mistrzostwo ligi okręgowej)
KOSZYKÓWKA

17.30 . . Hala Wisły
DUVBO — AZS

Wisła — Stroitiel
„Błękitną wstęgę Wisły**)

18.30 ' Hala Wandy
Sparta — Tęcza Kielce

(O mistrzostwo II ligi)
BOKS

Godz. 11 Hala Wisły
Wisła — Bieszczady

(O mistrzostwo II ligi)
WIOŚLARSTWO

Przystań AZS

jesienne AZS
dżudo

Sala MDK
mistrzostwa okręgu

(O
Godz.

Godz. 11.30
Regaty

Godz. 9

Drużynowe
TENIS STOŁOWY

Godz. 10 Sala Hutnika
Hutnik — Start Włocławek

( O mistrzostwo I ligi)
AUTOMOBILIZM

Godz. 12 Lotniskp w Czyżynach
IV eliminacja samochodowych

mistrzostw Polski.

Po raz 5 z Francję
NIEDZIELNY mecz Francja —

Polska jaki rozegrany zostanie w

niedzielę w Paryżu będzie 5 spot
kaniem w historii piłkarstwa o-

bu krajów. W dotychczasowych
spotkaniach. uzyskano następują
ce wyniki.

Polska — Francja
1939 Paryż
1952 Lathi (Olimpiada)
1960 Warszawa
1962 Paryż

0:4
2:1
2:2
3:1

utracić przewagęEuropy, może
2 miejsce.

Tyle Zasada,
że Rajd Anglii
iż taki np. wyśmienity kierow
ca Altonen na 4 kolejne starty
tylko raz go ukończył, że im
preza jest organizowana dla

Anglików i że na trasie nie wol
no trenować i poznaje się ją
dopiero w trakcie jazdy. Zakła
dając, że Zasada utraci pierwsze
miejsce, to i tak odniesie wiel
ki sukces gdyż zdobędzie tytuł
I wicemistrza Europy. Ale nie

uprzedzajmy faktów...

Dodajmy jednak,
jest tak trudny,

-__________________ _______

Co-gdzle-kledy?
Radio

NA FALI 249 M CZYLI 12ią K

SOBOTA

Dzienniki: 13, M, jj. as# |
Godz. 17.00 „Technikum 1

ligraficzne w Krakowie” i,?!
Muzyka barokowa; -\1,,
„Gdzie są te książki- fJ ,

Kurczaba, 17.40 Popołudni. .

piosenką, 18.25 Na krakow»u
rynku, 18:50 Fel. M. Jófśta “

19.05 Muzyka i aktualności’ ~

19.30 „Matysiakowie” 20 00 l?
zar Berman - fortepiaA
Muzyka tan.,. 21.27 Kronik
sportowa, 21.40 15-ka Radiowi |
22.60 Radiokabąret „Trzy

' I
trzy”, 23.00 „Od Monteverdfe° I

go do Mendelssohna”.

NIEDZIELA

Dzienniki: 6.30, 7.30 b >.

12.05, 17, 21, 23 50.

Godz. 8.00 Moskwa z meio-

dlą i piosenką, 8.35 Radiowo-
bierny, 8.45 koncert życzeń
9.15 Młodzi poeci Krakowa' -.

9.30 W lirycznym nastroju 955
„Wszystko o Zapolskiej”,'lojj
Melodie, 10.25 Coctall mutyjs.
ny, 10.50 „Szlakiem Tysiąda. I

cia”, — 12.10 Warsz. tygodni* |

dźwiękowy, 12.35 Poranek

symfoniczny, 13.35 „Stare prze,
boje — nowe rytmy”, 14.00 Ra
diowa piosenka miesiąca, 14,30
Utwory skrzypcowe, 14,59 Wy.
niki Lajkonika, 15.00 Dla dzieci

słuch., 16.30 Koncert chopi
nowski, 17.05 Na tematy mię
dzynarodowe,' 17.30 „Podwie
czorek przy mikrofonie" 19.09

Rewią piosenek, 19.30 „Artykuł
453” — słuch, wg opowiadań
Perzyńskiego, 20.10 Melodie

operetkowe, 20.30 Krak, ak
tualności sport., 21.22 Muzyka
tan., 22.00 Wiad. sportowe, —

22.30 Niedzielne wieczory mu
zyczne — solistka — H. Czer
ny Stefańska;-

Telewizja.
SOBOTA

Godz. 14.50 Program dnia, -

14.55 Międzypaństw. mecz-pil-
ki nożnej Francja — Polska -

tr. z Paryża, 16.45 Program ty
godnia, 17 Wiadomości, 1705

Wielkopolską kronika dziew
cząt i chłopców, 17.20 Panna

Jones — film z serii .„Bonan
za”, 18.05 „Po szóstej” — Mło
dzieżowy Klub TV, 18.50 War
szawa, ja i Ty, 19.20 Dobranoc,
19.30 Monitor, 20 „Upiór z

Luwru” — film, 20.30 „Po
znajmy się” —- progr. rozryw
kowy 22.15 Dziennik, 22.30 Wia
domości sportowe,' 22.40 Ko
bieta w szlafroku — film ang.,
24.10 Program na jutro.

NIEDZIELA

Godż. 8.20 Politechnika: Geo
metria , 8.55 Politechnika: Che
mia, 9.25 Lekcja jęz. rośyjsk.,
9.45 Politechnika: Matematyka,
1045 Program dnia, 10.20 Dla
mł. widzów7, —- 11; Śprawozd.
sportowe —- w przerwie PKF,
12.45 Wiadomości, 13 „Roz
ruch” •— rep. film, z cyklu:
„Ludzie i zdarzenia”, 13.15 „Ri
ta-*

opera Donizettiego -

film., 14.20 Teatrzyk dla przed
szkolaków 15 „Przemiany”, —

15.30 „Rudy, miód i krzyże”
film poi. z cyklu „Czterej
pancerni i pies”, 16.20 Mo
drzewiowa baśń z cyklu —

„Piórkiem i węglem”, 1IM#

Program film., 18,30 Wielka

gra — teleturniej, 19.20 Dobra-,
noc, 19.30 Dziennik, 20 Słow
nik wyrazów obcych, — 20.20
Niedziela sportowa, 20.45 „Po
kochaj móją siostrę” — filin

fran., 22.10 Wiadomości sport.,
22.20 Program na jutro. -

Wystawy — muzea

WAWEL': Komnaty, skar
biec, zbrojownia (sób. 9.30—15,
niedz. 9—14.30), ZAMEK i MU
ZEUM w Pieskowej skale (10-
17); WYSTAWA A. Pawłow
skiego — Forma naturalnie »-

kształtowana (10—1V), MUZ. LE
NINA, ^Topolowa 5 (10—18); -

HISTORYCZNE, Jana 12: Dzie
je 1 kultura Krakowa (sob. 9—
15, niedz. 10--14), SIARA BOŻ
NICA, Szeroka 24: Dzieje ‘

kultura Żydów (sób. 9-15,
niedz- 10—14), MUZEUM NA
RODOWE, ODDZIAŁY — SU
KIENNICE: Malarstwo poi. w.

XVIII i XIX (10—15), U°M

Matejki, Floriańska 41. Stu-
dla pejzażowe J. Mątejki.
(,19—14.45), SZOŁĄYSKICH, pi-
Szczepański 9: Polska sztuka
cechowa (10—19), CZARTORYS’

KICH, Jana 19: Karabela jako
dzieło sztuki (sob. 10—15, niedz.
9— 15), NOWY GMACH, al. 5

Maja 1: Pol. malarstwo współ
czesne (sób. 10—14.45, niedz.
10— 16), MUZEUM ARCHEO
LOGICZNE, Poselska 3: Staro
żytność i średniowiecze Mało
polski (sob. 10—14, n;edz. 10-

13), PRZYRODNICZE, Sław
kowska 17 (10—131,
SZTUKI, pi. =źczepański ’•

Sztuka mórz południowyc
(H—18).


